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Cena pojedynczego egzemplarza 


Na dworcach kolejcwych 18 groszy 
ne || DZE Goni 


15 groszy 


IENNIK INFORMACYJNY WSCHODNICH KRESÓW «= 


Zbrojny napad na pociąg, wicezący wojewodę Downarc"= 
wicza i biskupa Łozińskiego. == Wszyscy podróżni zostali 
okrabowani. == Bandyci zbiegli, pościg w toku. , 


Żelazną miotłą. 


Lwów, 24 września. 

Wiadomość, jaką podaliśmy 
wczoraj o olbrzymiej aferze pobo- 
rowej pułk. Zapłatyńskiego, wywo- 
łała skutek łatwy do przewidzenia 
— oburzenie i przygnębienie, Isto:- 
nie — brak słów na napiętnowa- 
nie czynów człowieka, nadużywają- 
cego swego stanowiska, stosunków 
i munduru na szkodę Państwa, 
człowieka, będącego ogniskiem tej 
niewybaczalnej zbrodni, jakiej na 
imię korupcja. 

Afera ta, którą niewątpliwię pe- 
wne czynniki postronne zechcą zło- 
żyć na karb morale naszej armji, 
faktycznie z armią, jej duchem, jej 
wartością nie ma nic wspólnego. 
Nic — prócz munduru, Pułk. Za- 
płatyński obcy nam narodowością 
i pochodzeniem, obcy kulturą i etyką 
wschodniego barbarzyństwa to jedno 
miał wspólne, że pozwolono mu 
nosić mundur, noszony przez ty- 
siące ludzi bez skazy. 

I na tem polega błąd. którego 
szkody są oczywiste. Opinia obca 
a tem bardziej uprzedzona nie ze- 
chce dopatrywać się w pułk. Za- 
płatyńskim Rosjanina, który zabłą- 
dziwszy w szeregi polskie wniósł 
z sobą rosyjską psychikę. Dla opi- 
nji obcej będzie ten człowiek wy- 
sokim oficerem wojsk polskich. 
Cień jego zbrodni padnie na całość 
organizacji, do której się wśliznął, 

Wypadek omawiany dowodzi, 
że mimo rozlicznych procesów we- 
ryfikacyjnych, mimo sita, przez ja- 
kie przesiano stan oficerski naszej 
armji, tułają się jeszcze w jej sze- 
regach ludzię, którzy omyliwszy 
czujność otoczenia pod owczą skó- 
rą mają wilcze instynkta. SĄ to je- 
dnostki, które trzeba zdemaskować 
i zniszczyć, 

Ustąpić muszą wszelkie wzg:ę- 
dy, bezskutecznymi muszą okazać 
się środki, stosowane przez moż- 
nych wspólników dla zatuszowa- 
nia Sprawy. Domagamy się kary 
i odstraszającej. Domagamy się 
miotły żelaznej, uniemożliwiającej 
na przyszłość powstanie podobnych 
afer. 
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Nieprawdopodobne zuchwalstwo bandytów. 


Napad na pociąg rod L:bczą. 


JECHALI NIM: WOJEWODA DOW NAROWICZ I BISKUP ŁOZIŃSKI. 
BANDYCI WYWOŁALI EKSPLOZJĘ } W ZATRZYMANYM POCIA- 
GU WSZYSTKICH OBRABOWALI, 


Warszawa, 24. września. (Tel. G. P.) Dziś między godz. 13 a 14, 
na Enji ParanońsksŁubcza, w pociągu, w którym jeciał wojewoda Do- 
wnarowicz i biskup ks. Łoziński, w ostatnim wagonie uastąpiła eksplo- 
zia, Pociąg stanąi. Wówczas ot*czeny został przez bandę, uzbrojoną 
w karabiny i granaty ręczne. Podróżni stojącego pociązu zostali obra- 
bowani, Wojewoda Downarowicz i ks. biskup Łoziński powrócili do Łu- 
nińca. skąd, natychmiast zorganikowano energiczny pościg xa bandy- 
tami. i 

Łuniniec, 24. września. (Tel, G. P.) W zwiazku z wiadomością 9 na- 
padzie na Dociązy osobowy na linji Parahońsk - Lubcza. korespondent 
P, A. T. nadsyła następujące sprawozdanie: Napadu dokonali bandyci w 
sile około 40 ludzi, uzbrojeni w karabiny automatyczne. Banda ta za- 
trzymała pociąg, odczepiła parowóz i puściła bez obsługi w kierunku 
Łunńca, Parowicc dojechał do stacji Łuniniec, gdzie zosiał zatrzyma- 
ny. Po wysadzeni: w powietrze mostku za pociągiem w kierunku Piń- 
ska, rozpoczęto rabunek. Wśród innych podróżnych znajdowali się w 
pociągu wojewoda Downarowicz, biskup Łoziński, sen, Wysłouch 
i komendant okręgowej policii Mięsowicz, Banda wystawiała obrabo- 
wanym pokwitowania, podpisane przez „Ukraińsko-białorusk, Stowarzy- 
szenie“, Z pośród pasażerów usiłujących stawiać opór, jeden został 
zabity, a dwóch ranionych. Woiewoda wyszedt cało i zaajduje się 
w Łurińcu, skąd osobiście kieruje pościgiem. Okoliczne zarnizody z 
Łurińca i Pińska wysłały oddziały pościgowe. Z Brześcia również wy- 
szedł pościg, który udał się na miejsce specjałnym pociagiem. Tym po- 
ciągiem wyjechał również wicewoje wcda, Obława na bandytów prowa- 
dzona jest z wytężeniem wszystkich sił, 1 
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Nowy napad - dywersy|ny. 
TYM RAZEM W OKOLICACH NOWGGRÓDKA. 
(Telefonem od naszego koresp.) 
Warszawa, 21. września, (Z. | przejściu 
Z Nowogródka donoszą, że banda z 
dywersyina przekroczyła z bronią ; Szemi a bolszewickiemi 
w ręku granicę sowigcką, Przy  £ranicznemi. 


Jeszcze jeden gwałt bolszewicki. 


UPROWADZENIE DWÓCH POSTERUNKOWYCH, 
Warszawa, 24, września. (Tel | baonu policji zranicznei. 


przez granicę nastąpiła 
ostra wymiana strzałów między na- 
strażami 


Uprowa*: 


G. P.) „Prz. Wiecz.* donosi z Wil- 
na, że w ostatnich dniach bołszewi- 
cy uprowadzili przemocą 2 posie- 
runkowych: Jurewicza i Osika z 28. 


dzenie to mialo nastąpić jako zem- 
sta za aresztowamie w powiecie wi- 
leńskim komisarza bolszewickiegi 
Ernejgolda, 
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Uchwały komisji roz- 
brojeniowej, 


SPRAWA ATAKU BĘDZIE ROZPATRY- 
WANA PRZEZ ANKIETE ŚLEDCZĄ. 
Genewa, 24. września. W trzecici 

komisji (razbio.eniowej) dłuższą dysku: 

się wywołał am. 7 protakolu, przewidu- 
jący. że podczas postępowania arbitra. 
żowego ani też przed niem nie mogą 
być przedsięwz,ęte iakiekolwiek zarzą- 
dzenia mobilizacyjne. Przyjęto na wnio- 

sek włoski zmanę tego artykułu w 

brzmienie. następującem: Jeżeli Rada 

Ligi Narodów uzna, że wniosek datjeg 

państwa w sprawie ataky ze strony in- 

rego państwa nadaje się do wzięcia pod 
uwagę, wówczas winna cna. jeżeli ta 
uzna za właściwe. zarządzić ankietę 
śledczą w iednem albo w kilku zaijnte- 
resowanych państwach. Ankieta taka | 
ma być dokonaną w czasie jak nalkróte 
szym, Podp'suiące ią państwa zobowią: 
znją się udzielić wszeikich ułatwień dla 
przeprowadzenia teza rodzaju ankiety 
śledczej”. W dalszym ciągu dyskusji 
przyjęto wogółe art. 7 protokołu, 

im 

NOTA NIEMIEC W SPRAWIE PRZY- 
STĄPIENIA DO LIGI NARODÓW. 
Londyn. (Tel. G. P.) Większość 

berlińskich korespondentów dzienników 

angielskich donosi. że memtecki urząd 
spraw zagranicznych przygotowuje no. 
tę, która zawierać będzie pod adresem 
mocarstw reprezentowanych w Radzie 


4 Ligi Naredów 10 pytan, dotyczących c- 


wentualnej prośby Niemiec o przyjęcie 

do Ligi Narodów. Dopiero pa zadowala: 

jącei odpowiedzi na te pytania. będzie 

można oczekiwać dalszych kroków Niee 

tiec o przyjęcie do Ligi Narodów. 
e * 

RZEKOME ZWYCIĘSTWA HISZ- 

PAŃSKIE. * 

Madryt, 24. września. (Tell G. P3 
Armia hiszpańska w Marokku odniosła 
w oslatnich daiach kilka sukcesów, Je- 
den z oddziałów niszpańskich usadawił 
się w Gerguesk, Generał Prima de Ri 
vera uważa te sukcesy za decydujące 
dla powodzema woisk hiszpańskich w 
Tetunji, Północne oddziały hiszpańskie 
nawiązały ze sobą konakt, Wszystkie 
szczery, zamieszkujące zachodnią część 
Marckko zwołały zgromadzenie, na któ 
rem wysłuchauno sprawozdania Abdul 
Kerima, Zebranie to zadscyduje o sta- 


rowisku tyci «zczspów. a mianowicie 
6 tem, czy. wezmą one CZYNNY u- 
dzial w walkach powstańczych. Losy: 


Szesztanu budzą wicłkie zaniepokojenie, 
— (jan 


JANG ZDOBYTE! 
Szangaj, 24. września, (Tel. G. 
P.) „United Press“ potwierdza wia- 
domcść o upadku Jang. 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 26, września 1924, 


Ne. 7156 


Największa grze- 
sznica świata 


monumen(alny dramat w 10 akt, naraz w jednym preg auie z zakończeniem, W głównej rol słynna 


RITA JOLIVET. 


Wkrótce na srebrnym ekranie Kina LEW. 


KONFERENCJA PREZ. GRABSKIEGO 
Z MARSZAŁKIEM SEJMU. 
O CZEM MOWIONO? 
(Telefonem od naszcgo korespondenta.) 

Warszawa, 24. września. (Z) Jak już 
domosiliśmy, odbyła się konierencja pre- 
mera Grabskiega z Marsz. Sejmu Rata- 
jem. Prezes Rady Min. iniormował Mar- 
szułka G całej sytuacji, tak wewnęisz- 
nei. jak i zewnętrznej, craz o zamiarach 
rządu na najbliższy okres. Następnie 
przedvskutowane było stanowiska po- 
szczególnych grup parlamentarnych wo- 
hec rządu i wobec jego zamierzeń pra- 
wodawczych, w szczególności wobec 
decyzji politycznych. Konferencia pre- 
miera Grabskiego z Marszałkiem maj- 
dzie echo na dzisiciszęm : na następ- 
nych posiedzeniach Rady Min. 

p 
BUDŻTTY SAMORZĄDOWE NA R. 1925 
(Telefonem od naszego ktrespendenta.) 

Warszawa, 24. września, (Z) W wo- 
iewództwach władze Nadzorcze sams- 
rządów otrzymały wskazówki, jak zesta 
wiać budżet samorządowy na r. 1925. 
Związki komunalne będą musały zwra« 
cać uwagę przedewszystkiem na te 
działy gospodarki samorządowej, do któ 
rych prowadzenia są zobowiązane przcz 
istniejące ustawy. Inne działy mogą u- 
wzęglęcnić w budżecie tylko wtedy. o te 
Samcrząd na ten ceł rozporządza odpo- 
wtędnimii srodkami i nie będzie potrze- 
bował uciekać się do t. zw. źródeł nad- 
zwyczajnych. 

——00— 
CQFICEROWIE SZTABU POLSKIEGO 
W* PARYŻU. 

Paryż, 24. wiześnia. (Tel. G, P.) 
Minister pełnomocny Chłapowski wy- 
dał wczorai wielki obiad na cześć ofi- 
cetów Sztabu zen w Warszawie, którzy 
z gen. Serdą-Teodorowskim na czele 
*wiedzają Francię. Po obiedzie odbył 
się wielki raut, w którym wzięło udział 
wielu wybitnych osobistości i przedsta- 

wiciels kolonii polskiej, 
o i 

W PRZEDDZIEŃ OTWARCIA 

„TEATRU NARODOWEGO". 

(Telefonem od naszego koresp.) 

Warszawa, 24. września. (Z.) 
Prowadzone są w dałszym ciągu e- 
nergiczne roboty celem ukończenia 
robót w „Teatrze Narodowym“, 
którego — jak wiadomo — uroczy- 
ste otwarcie odbędzie się 3. paź- 
dziernika. Po skończonym spektakiu 
w „Teatrze Narodowym“ magistrat 
wydaje bankiet na 500 osób. Nie- 
które dzisiejsze dzienniki podają in- 
formacje, że wśród zaproszonych 
4a ten bankiet osób brakuje — arty- 
stów „Teatru Narodowego". 

ja 
WCIĄŻ DEMONSTRUJĄ PRZE. 
CIWKO POLSCE, 

Wasezawa, 24, września. (Tel. G. 
P.) Członkowie „Komsomołu w 
Mińsku Lit, — jak donoszą pisma 
warszawskie — w czasie między 1. 
a 10. września urządzili szereg de" 
monstracji, wrogich Polszę, przed 
kousulatem polskim w Mińsku Lit. 

——)—— 

Z HANDLU [AJCZARSKIEGO. 
(Telefcnem od naszego korespondenta). 

Warszawa. 24. września. (Z) Mini. 
sterstwo przemysłu i handlu w parazu- 
nieniu z Min. skarbu zwolniło eks?ner- 
tów iajczarskich cd przymusowegu wy- 
wozu kontyngentów w trzecim lub 
czwartym okresie, (i. sierpniu, wrze- 
śmiu, październiku i listopadzie.* Wobec 
tego eksporterzy jajczarscy mogą wy- 
wozić jaja w granicach przyznanych im, 
jednakże bez przymusu wykonania cał. 
kowitych przydziałów. 


——— 


Kto jest „napastnikiem“? 


OSTATECZNE OKREŚ' ENIE POJĘCIA „AGRESJI“. 
(Telefonem ol naszego kovcsp.) 


5931 
Warszawa, 24 września, (Z) 
Z Genewy donosi korespondent 


„Rzeczypospolitej, że najważniej- 
szym zdarzemem w opracowaniu uU- 
mowy jest dzisiaj określenie termi- 
nu „napastnik* (agresia). Z powodu 
ciągłych niedoskonałości artykuł 
ter był wstrzymany. Przez caly 
dzień wczorajszy Pracowali nad tem 
trzej prawnicy francuscy i jeden 
belgijski. Dopiero póziaym. wieczo- 
rem ustalono określenie . napastni- 


| 
| 
| 
i 


ka“. „Napastnikiem automatycznie 
staje się, z zastrzeżeniem jedno- 
1m3 śinej jichwaty przeciwnej, kto 
wszczynd kroki zbrojne, odrZuciw- 
szy arbitraż, albo nie wykonawszy 
crzeczenia arbitrażu, albo nie u- 
znawszy orzeczenia, że dana Spra- 
wa nie należy do iegzo kompetencji 
wewiiętrznej dalej kto zwałci za- 
czepnie zarządzenia, zabezpieczają” 
ce pokój w czasie procedury arbi- 
trażowej lub strefy neuiraluej", 


Gruzja spływa od krwi! 


WSZYSCY JEŃCY SĄ ROZSTRZELIWANI. 
(Telefonem od naszego koresp.) 


Warszawa, 21. września, (Z. 
Przedstawicielstwo grizińskie w Pa- 
ryżu ogłasza obszerny komunikat 
według którego znaczne siły belsze- 
wickie zaopatrzone zostały w cież- 
ką artylerię i zajęły pozycję pod 
Sukup. Miejscowość, ta została 


przez wojska boiszawickie spalona, 
Wszyscy schwytani powstańcy są 
na miejscu rozstrzeliwani, W całym 
kraju ogłoszono stan woienny. Ko- 
n unistyczna „czeka“ otrzymała spe- 
„cjalńe pełnomocnictwa w sprawie 
wykonania wyroków Śmierci, 


król bułgarski zamordowany? 


Londyn, 2.4 września, (Tel. G. P.) „Dziły News" podais z wieikię- 


mi 
został zamordowany. 


Wiedeń, 24, września. (Tel. G. 
P.) Tutejsze poselstwo bułgarskie 
dementuje kategorycznie podaną 
wczoraj przez Aj. Havaša wiado- 
mość o rzekomem zamordowaniu 


zastrzeżeniami wiadomość z Białogrodu. 
4 


it) 


jakoby król bułgarski 


króla bułgarskiego, Poselstwo przy 
tej sposobności zazdacza, że po- 
dobne doniesienia są systematycz- 
tie od czasu do czasu lanso vajne, 
w prasie przez wrogów Bułgarii. 


Macedońska vendetta, 


WYJECHALI DO STOLIC EUROPEJSKICH, ABY MORDOWAĄĆ. 


Wiedeń. 24. września. (TeL G. 
P.) Zebrane przez policje wiedeń- 
ską dane potwierdzają wiadomość, 
że zwolennicy Alęksandrowa wy- 
słali emisariuszy do wszystkich 


stolic Europy w tym celu, ahy za- 
pomocą całego szeregu mordów DO" 
litycznych  unieszkodliwić przeby- 
waiących zagranicą członków gru- 
py iederalistyczuej., 


Poqłoska zamordowaniu Rakowskiego. 


CHODZI JEDNAK NIE O NIE GO, LECZ O JEGO SZWAGRA. 


Wiedeń, 24. września. (TeL G. 
P.) Wczoraj rano roaeszła się tu 
pogłoska o zamordowaniu delegata 
republiki sowieckiej Rakowskiego. 
ckazała się ona nieprawdziwą. gdyż 
Rakowski przez 3 tygodnie w raj- 
ściślejszym incognito bawił w Ba- 


denice pod Wiedniem, onegdaj zaś 
wieczorem odjechał do Londynu 
Faktem jest natomiast, że policja 
wiedeńska otrzymała zawiadomienie 


(0 spisku na życie szwągra Rąkow- 


skiego, który jest Bułgarem, 


Petersburg pod wodą. 


NAJWIĘKSZĄ OD 100 LAT KATASTROFĄ POWODZI. 


Wiedeń, 24. września, 


(TeL G. | 


większą od 100 lat. Powódź znisz- 


P.) „United Pres“ donosi, że olbrzy- , czyła szereg domów, fabryk, skła- 


mia powódź, 
burg do wysokości 10 stóp, jest nai- 


która załata Peters- | dów i magazynów, uszkodziła prze- 


wody elektryczne i telefoniczne. 


Moskwa, 24. września, (Tel. G. P.) 
(United Press) Skutkiem powodzł domy, 
położone przy dokach, są zniszczone, 
Na wyspie Wasilewskiej również znił 
szczone są domy, a transpurty drzęwa ) 
towarów stoją pod woda. Z Moskwy 
wysłano oddziały z zapasami żywności. 
Cały Petersburg pozbawiony fest świa-, 
tła elektrycznego ^: ustała komunikacja 
telegraiiczna i telefoniczna. Woda przy- 
biera. Burza, panująca od szeregu dni, 
pędziła wodę morską do Newy, która 
przerwała tamy, Katastrofa zaskoczyła 
imieszkańców, Pałac Ztmowy zalany wo 
da. Przez Prospekt Newski płynie wart- 
k: potok wody, unoszący drzew% wozy 
i konie. W nocy sfychać było wołanie 
o pomoc, Co do ilości ciiar w ludziach 
niema jeszcze żadnych danych. 

=- Aya 
JÓZEF PIŁSUDSKI O KAMPANII 1920. 

„Warszawa. (Tel. wł.) Na półkach 
księgarskich ukazała się książka mar- 
szałka Józefa Piłsudskiego p. t. „Rok 
1920“, Treścią ję} są uwagi na temat 
kampanii polsko-bolszewickizi w roku 
1920-tvm i polemika z miesłisznymi za- 
rzutami głównodowodzącego czerwona 
armia w r, 1920 gen. Tuhaczewskiego 
w  ksiażce jego p. t. „Poehtód ra 
Wisię”. 3 

—-——— 

PROCES O ZAMORDOWANIE 
METROPOLITY JERZEGO. 
(Telefonem od naszego koresp.) 

Warszawa, 21. września, (Z. 
Dzisiaj w sądzie okręgowym rozpo- 
czął się wielki proces przeciw Pa- 
włowi Łatyszence. zabójcy metro- 
polity Jerzego, Proces potrwa kilka 
dni. 

Warszawa, 24. września. (Tel. G. 
P.) Po odezytaniu aktu oskarżenia 
Łatyszenko oświadczył w jezyku 
rosyjskim, że do winy się nie po- 
czuwa, gdyż zabił metropolitę Je 
rzego za zdradz cęrkwi prawosław= 


nej w Polsce. Z kolai nastąpilo 
przesłuchanie $wiadków. 
pm aay, = 


WOLNE MIASTO GDAŃSK MA 
385,571 MIESZKAŃCÓW, 

Gdańsk, 24, września. (Tel. Q. P.) 
Spis ludności przeprowadzony w dniu 
4} sierpnia wykazał, że liczbą miesz- 
kańców całego obszacu wolucga miasta 
Gdańska wynosi 385.571, z tego na mia- 
sto Gdańsk przypada 207.154, na So- 
poty 27.505, a na wszystkie trzy poa- 
wiaty 150.912 osób. Liczby te w noró- 
wnariu ze spisem z Jnia 1. listopada 
1923 r. wykazują przyrost 18.841 osób, 

wa maty znam 
ŚLEDZTWO W SPRAWIE DEFRAU- 
DACJI REICHER TA. 

(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 24. września. (Z) Z Kra- 
kəwa dcroszą, że komisja z ramiena 
krakowskiej Izby skarbowej pizeprowa- 
dza śledztwę w oddziale depozytowym, 
którego kierownikiem był  defraudant 
Reichert. Stwierdzono, że majątek Rei. 
cherta, który uciekł Zagranicę, zuneł- 
pie pokrywa straty. Mianowicie Rei- 
chert pasiada w Krakowie szereg ka- 
mienic. 

— e m 
DEFRADDACJA W INTENDANTURZE. 
(Telefonem «od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 24. września. (Z) Z Kra- 
kowa donaszą, że w głośnej sprawie de= 
fraudacji w intendanturze krakowskiej, 
okazuje się, że oficer kasowy 4. bata- 
lionu Iwicz miał po zlikwadowantu bata- 
lionu resztę kasową w wysokości 18 tys. 
złotych  przekązać do kasy skarbd- 
wej. Įwicz podrobit kwit j przedłożył 
go do zamknięcia rachunków, pieniądze 
zaś zatrzymał u. siebie. 

EZ 


'w ciągu trzech 


walutowym. 
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ZWIĘKSZANIE MNOŻNEJ MA PO- 
KRYCIE W OSZCZEDNOŚCIACH 
BUDŻETOWYCH. 

. (Telefonem od naszego koresp.) 

Warszawa, 24. września. (Z.) 
Uchwalony przez ciało ustawodaw- 
cze budżet na r. 1925, zawiera wy; 
datki osobowe, obliczone do dnia 1. 
maja według rzeczywistych mnoż- 
nych. Zwiększenie mnożnej na t. pa- 
ździernika o 3 gr, ti. o 37 gr. za 
punkt, wywołułe zwiększenie wy- 
datków, które znajdą na to pokry- 
cie w oszczędnościach, osiągniętych 
dzięki stosowaniu niższej mnożncej 
miesiecy poprzed- 
nich, O ileby w pozostałych dwóch 
miesiącach r. b. musiała być utrzy- 
mana nożna paździermkowa, to 
wydatki przez to wywołake miesz- 
czą się w granicach planu iinanso- 
wego, zawartych w budżecie r. b, 
gdyż dotychczasowa gospodarka 
państwowa dala możność zaoszczę= 
dzenia poważnych kwot, które prze- 
dewszystkiem będą użyte na pokry- 
cie wydatków osobowych, 

Ces © wama 
SYTUACJA NA RYNKU WALU-* 
TOWYM ZUPEŁNIE DOBRA. 
(Telefonem od naszego koresp.) 

Warszawa, 24. września, (Z 
W ostatnich dniach w Warszawie 
krążyły niepokojące wiadomości o 
riepewnej jakoby sytuacji na rynku 
Korespondent Wasz 
zwrocił się o wyjaśnienie do kom- 
petentrych kół rządowych, w któ- 
rych fiu oświadczono, że sytttacja 
tak w dziedzinie budżetowej, iak i w 
dziedzinie waiulowej jest zupełnie 
dobra, co szczególniej ostatnich parę 
dni w zupełności potwierdzają, a co 
dla odpowiedzialnych Kół finanso- 
wych nie jest żaduą tajemnicą, 

a = 
DLACZEGO BRAK CUKRU KRY- 
SZTAŁÓWEGO? 

Warszawa, 24, września, (Tel. 
G. P.) „Kur Czer.“ podaje, że po- 
wodem, dla którego zniknął z obie- 
gu cukier kryształowy, a ukazał się 
cukier kostkowy, droższy o 30 zr. 
na 1 kg.. są machinacie trustu cu- 
krowniczego, który przerobił krysz- 
tat na kostkę, co nie wymagało jed- 
nak większych wydatków, a służy- 
lo za pretekst do znacznej nodwyżki 
tego artykułu. A 

——— 
KOMUNIKACJA POWIETRZNA 
WARSZAWA-WIEDEŃ. 

Wiedeń, 24. września. (Tel. G. 
P.) D. 24. bm. rano przedstawiciele 
„Aeroloydu* z lotniska Aspern odle- 
cieli z powrotem do Warszawy, Jak 
się dowiadujemy, rozpoczęte przez 
dyr. Wygarda i Żuchowskiego ro- 
kowania z zarządem miasta i austr. 
Tow. Lotniczem w sprawie komuni- 
kacji powietrznej Warszawa-Wie- 


„deń są już na dobrej drodze i zosta- 


sfinalizowane w Warszawie. 
Wczoraj na lotnisku wiedeńskiem 
wdbył się lot próbny „Aerołbbydu*, 
w którym wziął udział poseł p. La- 
socki. 


ra 


— -0> 
DEPUTACJA KONDUKTORÓW 
W MIN, KOLEI. 
(Telefonem od naszego koresp.) 

Warszawa, 24. września. -(Z.) 
Minister kolei przyjął dzisiaj depu- 
tację drużyn konduktorskich, która 
poruszyła sprawy aktualne. Chodzi- 
ło o rozszerzenie pasu dyrzkcii sta- 
nisławowskiej, charakteru nadkom- 
dnktora na kierownika pociągu, de- 
putat węglowy, zapomowi na zaku- 


zimowe itp.  Minisier przyobiecał 
rozpatrzyć przychylnie wszystkie 
sprawy. = 


= 


l 


„GAZETA PORANNA" z dnia 26, września 1924, 


Afera Zapłatyńkiego et Comp. 
zatacza coraz szersze kregi. 


PRZYGNEBIAJĄCE WRAŻENIE. — DOWODY ROŚNĄ Z GODZINY 
NA GODZINĘ. — ŚLADY ZBRODNICZEJ DZIAŁALNOŚCI W P.K.N. 
ZBRODNIARZY. 


naszego koresp.) 


KONTRAKCJA 

(Telefonem od 

Warszawa, 24. września. (Z. 
Schwytanie wielkiej bandy oszu- 


stów poborowych wywołało w na- 
szem społeczeństwie wrażenie przy 
gnębiające. Pakt, że grupa wrogów 
Państwa mogła uwolnić od wojska 
kilka tysięcy osób w krótkiin. prze- 
ciągu czasu, nakazuje kompetent- 
rym władzom wojskowym przepro- 
wadzenie naprawdę surowego śle- 
dztwa i wydanie daleko idących za- 
rządzeń, Śledztwo prowadzone 
przez policję polityczną i «andar- 
merie wojskową zatacza coraz szer- 
sze kregi, Dowody winy głównych 
przestępców pułk. dra Zapłatyń- 
skiego,  miljarderów fabrykantów 
czekolady Fuchsów i Tyniechiewi- 
cza, agenta policji niemieckiej, ura- 
stają miemał z godziny na godzinę. 
Korespondent Wasz dowiaduje się, 
że min. wojny gen, Sikorski polecił 


przedkładać sobie dwa razy dzien- : 


nie raporty o przebiegu śledztwa. 
Minister wojny zarządził ji wydele- 
gował najzdołniejszych oficerów do 
przeprowadzenia dochodzeń. W o- 
statnich daiach z polecenia minister- 
stwa spraw wojsk. dokonano rewi- 
zii w P, K. U., gdzie wykryto wi- 
docznie ślady zbrodniezej działalno- 
ści szajki, Władze wojskowe i poli- 
cja posiadają w swoim ręku bogatą 
korespondencję, weksle 1 recepty 
lekarskie na Środki do sztucznego 
wywoływania chorób i uszkodzeń. 
Wszystko to — są to dowódy wy- 
raźne i miażdżące. Naturalnie, że ze 
strony szajki, wspólników i przyja* 
ciół sprawców powyższych oszustw 
poborowych rozpoczęto bardzo sil- 
na akcię celem wydobycia ich z 
więzienia, 


Jeden z adwokatów warszaw* 
skich, który już niejednokrotnie dał 
się poznać z osobliwych sposobów 
urabiania Opinii w prasie, krąży po 
redakcjach celem umieszczenia płat- 
nych enuhciacji oczyszczających z 
winy jego ki$entów, Dalsze śle- 
dziwo w toku. 


„Warszawa, 24. września. (Z) W 
związku z wykryciem oszustw po- 
borowych ustalono dotychczas 400 
nazwisk uwolnionych, Organizacja, 
rozporządzająca olbrzymiemi wprost 
kwotami, zdołała objąć w duży 
krąg zbrodniczych elementów w 
sferach wojskowych, przy pomocy 
których działała. Do tei chwili por 
licia aresztowała 74 osób. 


Warszawa, 24 września. (Z.) 
W związku z aferą oszustw pobo- 
towych pisma donoszą, że olbrzy- 
wia fortuna Fuchsów wzrosła we- 


tyle na czekoladzie, ie na szeregu | 


oszustw, popełnianych systematy- 
cznie jeszcze za czasów rosyjskich. 


Warszawa. 24 września. (Z.) 
Dzienniki dzisiejsze drukują sen- 
sacyjne szczegóły oszustw pobo- 
rowych, przytączając | przedewszy- 
stkiem historię "Moryca Fuchsa, 
który jeszcze za czasów rosyjskich 
trudni się tem samem. Oszustwa 
pciegały na tem, że przy pomocy 
lekarzy stwarzano sztucznie pobo- 
roewemu krótszą rogę, bielmo na 
oku na przeciąg miesiąca, . paraliż 
kończyn, nieżyt kiszek itd. P. Za- 
płatyński znany był w kołach tzw. 
„złotei młodzieży” pod pseudoni- 
mem „Wesoły Kazio“. 


Profesorowie ruscy godzą się 
na objęcie katedr w Krakowie. 


Warszawa, 24. września, (Tel. G. 
P.) Do Warszawy przybył uczony 
ruski prof. Studziński, który z pole- 
cenia rządu polskiego przeprowa” 
dzał w Pradze czeskiej rokowania 
z uczonymi ruskimi w Sprawie po- 


wrotu ich do Polski i obięcia katedr | 


uledz przemocy! 


ROZPRÓSZONA GARSTKA POWSTAŃCÓW PRZECIW ZALEWO- 
WI CZERWONEJ ARMJI. — BRAK AMUNICJI. — BOHATERSKI OD- 
PÓ RKONA, 


(Telefonemat „Gazety Por.') 


Gruzini musza 


Pogranicze sow., 24. września. 
Wedle ostatnich wiadomości z 
pewnego źródła. ilość powstańców 
na całym obszarze Gruzji obeanie 
nie przewyższa 20.000 osób. Przy- 
tem powsłmicy SĄ rozprószoni po 
licznych rejonach kraju, Każdy po- 
szczególny oddział powstańczy l- 
czy zalodwis kilkudziesięciu do stu 
uczestników. Natomiast rząd sowie- 
cki skoncentrował w Gruzji — prócz 
stałych załóg wojskowych — nowe 


na uniwersytecie ruskim w Krako- 
wie. Prof, Studziński oświadczył, 
że większość przebywających w 
Czechosłowacji profesorów ruskich 
zgadza się na objęcie prop?nowa- 
nych stanowisk, 


siły w liczbie 569.000 żołnierzy. O- 
Panowywanie Gruzji przez czerwo- 
rą armię idzie w kierunku od po- 
Lrzeża morskiego w głąb kraju. Po- 
wstańcy odczuwają dotkliwy brak 
broni, której zapasy prawie całko- 
wicie wyczerpały się. Z tego po- 
wodu stuwkiay przez "ich opór co* 
iaz więcej Słabnie, a taktyka icl 
pclega przedewszystkiem na oszezę 
dzaniu amunicji. W wielu wypad- 
kach walka ogranicza się ze strony 


Str.3 


powstańców... na obrzucaniu zbliża» 
jącego się nieprzyjaciela kamizmia* 
mi... Całe powstanie bohater:skizz0 
tarodu chyli się ku nieuchronnemu 
upadkowi, 

1H 


SZKOLNICTWO POLSKIE NA 
UKRAINIE SOW. 


Moskwa, 24. września. (Tel, G 
P.) Według doniesień „Prawdy“ na 
Ukrainie sowieckiej istnieie obecnie 
233 szkół polskich, do xstórych w 
czeszcza.11,009 dzieci, 80 proc. tych 
szkół przypada ma wieś, W uajbliż: 
Szym czasie w gub. podolskiej i ki- 
jowskiej ma być jeszcze otwartych 
40 szkół, obliczonycu na 2.000 dzie” 
ci, Zamierzone jest również otwar: 
cie w Kijowie polskiej szkoły zawo- 
dowej, oraz bibljoteki polskiej, a 
nadto ma zacząć wychodzić czaso- 
pismo pedagogiczne. (Jak wiadomo 
cały ten operat, o wartości pedago” 
gicznej żadnej — służy jedynie do 
szerzenia zasad komunizmu wśród- 
elementu polskiego na Ukrainie 
sow, Przyp. Red.) 

pnia 
DZIŚ ZABRZMII GŁOS POLSKI 
W SEJMIE GDAŃSKIM, 

Gdańsk, 24. września, (Tel. G. P.) 
Najbliższe posiedzenie sejmu gdańskie- 
go cdbędzie się jutro. Na porządku 
dziennym znajduje się między innymi 
interpelacja grupy polskiej w Sprawie 
sanacji gospodarczej w Gdańsku, Z po- 
miedzy dalszych 18-iu punktów wy- 
mńenić należy sprawę zaciągnięcia po- 
życzki 5 mijomósy guidenów dla zwal- 
czania bezrobocia į sprawę podniesic- 

Mia zasiłków dla bezrobotnych. 
— i ź 

FRANCJA — FLOCIE POLSKIEJ. 

Tulon, 24. września, (Tel. G. P) 
Farowiec „Warta“ z ładunkiem mor- 
skicgo materjału wojennego,  odstąpic- 
1eg6 przez marynarkę francuska dla 
ilcty polskiej odpłynął w kierunku 
Cherbourga. l La 


DF c N m. | 
NADESLANE. 


Upraszam P. P. Kapitana i Poruczni- 
ka na koniach, którzy byli w Brzuchowi- 
cach w niedzielę 21 września o godzinie 
10-tej w południe do 2-giej z Panią też 
va koniu wraz z trzema cywilami o zwrot 
porifelłu z 150 zł, jakotez paszportem 
z fotogra!ią, kigry jeden z panów cywi- 
lów zabrał z tem, ż' należy do jednego 
z kolegów, wobec lego bardzo proszę P.P. 
o!icerów o wskirzanie adresu p. cywila. 

Maurycy Kugel 
restaurator w bBrzuchowicach 
ad Borki Domimikańsk e. 


Ciekawy połów. 


Rybacy francuscy w Arcachon 
nad Oceanem Atlantyckim wyło- 
wili przed paru dniami olbrzymiego 
rekina, którego dług Ś5 wvn sda 
dziesięć metrów a waga 5000 kg. 
W żołądku arłocznego po.wora 
morskiego znalezo o cały szereg 
przedmiotów, pochodzących z roz- 
bilego niedawno okrętu kandlowe- 
go „Banialuka* a więc aparat fcto- 
graiiczny, mietłą do po Hogi, lamoę 
eektryczną i dziesięć dossonile 
zakonserwowanych butelek przed- 
niego wina francuskicgo z Bordeaux 
Will. Tuvurnera, które stosownie 
ogrzane w żołądku rekina mało 
p. dobno św" temperaturę i rze- 
dziwny smak. Możemy podzi lić 
sią tą miłą wiadomoścą ze zwo- 
le; nikami wina, że we Lwowie 
niema wprawdzie rekinów, ale ka- 
żcej chwili można dosiać wino tej 
samej Światowej marki, Generalna 
repreżentaca i biuro zamówień 
beczkowych i flaszkowych Lwów, 
ul. Trzeciego Maja 19. Piwnice 
i Składy Lwów, ul. Dominikańska 3, 
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„GAZETA PORANNA” 


z dwia 26. września 1924. 
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BORSALING SRARCHANIE ORYG. 699 
ITA 
PICHLERA WIEDEŃSKIE Angielskie 


już nadeszły fo AMERICAN HOUSE, Lwów, ulica Kopernika 5. 


Po wyborach na Śląsku 
Opolskim 


Lwów 24 września. 

C) Przed dwoma dniami odbyły 
się na Śląsku Opolskm ponowne 
wybory do parlamentu niemieckiego 
Zarządzono ie ponowne wybory 
dlatego, że poprzednie, odbyte w 
maju, zostały z powodów formal- 
nych unieważnione. Przyniosły one 
wówczas zwycięstwo  stronnictwu 
centrum i komunistom. Polacy, jak- 
kolwiek na S'ąsku Opolskim miesz- 
kają w wielkiej liczbie, nì: uzyskali 
ani jednego mandatu, gdyż za mało 
s anęło ich do urny wyborczej i za- 
brakło skutkiem tego odpowiedniej 
liczby głosów. 


Un eważnienie wyborów majo- 
wych i rozpisai ie ponownych da- 
wało Polakom na Śląsku O olsk m 
"możność skupienia swych sił w celu 
z obycia mandatu i wysłania swego 
przedstawiciela do parlam.ntu nie- 
mieckiego, w którym wo .óle nie 
mamy dotychczas ani jednego re- 
pr zentantą. Jest to anomalją tem 
większą, że zarówno na Śląsku O- 
polskim, jak w Warmi i na Mazu- 
rach żyją Polacy w takiej liczbie, iż 
gdyby byli należycie pod wzglę 'em 
narodowym uświadomieni i posia4 
dali odpowiednią organizację, po- 
winni by mieć*w swem ręku kilka 
mandatów. Tymczasem nie mają 
żadnej reprezentacji w parlameacie, 
a tem samem nie mają możno:c. 
upominania się o swe prawa i po- 
stuła y. ' 

To też wielkie nadzieje łączono | 
z rozpisaniem nowych wyborów na 
Śląsku Opolskim; liczono miano- 
wicie na pewne, że Polacy tam'ejsi 
wytężą wszystkie siły, żeby za- 
pewnić zwycięstwo liście polskiej. 
Lecz i te ponowne wybory wypadły 
dla nas niepomyślnie — co więcej: 
dały bardziej niepomyślny wynik, 
niż wybory majowe. Gdy bowiem 
wówczas oddano na listę polską 
48.364 głosów, to przy obecnych 
wyborach lista polska zgromadziła 
załedwie 35.839 głosów, a wię: 
o przeszło 25°/, mniej. W maju bra- 
kowa!o nam do uzyskania mandatu 
11.636 głosów, teraz zabrakło 
24,161 głosów. 

W rezultacie ponieśliśmy nową, 
a jeszcze dotkliwszą porażkę. A 
choćbyśmy nawet część winy w tym 
wypadkuprzypisalirozmaitym sztucz- 
kom wyborczym uprawianym przez 
Niemców, oraz wytężonej z ich stro- 
ny agitacji, to jednak zawsze jeszcze 
główny ciężar winy speca na. spo- 
łeczeństwo polskie w niemieckiej 
części Górnego Ś'ąska, które oka- 
zało w jaskrawy Sposób, że brak 
mu organizacji i dyscypliny. Przy 
odpowieduiej bowiem organizacji 
i dyscyplinie lista polska byłaby 
z łatwością wyszła żwycięsko, Stało 
się niestety inaczej. 

Wugóle na Słąsku Opolskim 
mnożą się coraz więqej objawy, 
wskazujące na stałe obniżanie się 
poziomu uświadomienia narodowego 
wśród tamtejszej ludności pols iej. 
Najfatalniejsze jest przytem, że du- 
chowieństwo, które ma tam tak 
wielki wpływ na umysły ludności, 
coraz mniej zajmuje się pracą na- 
rodową. W ostatnich dniach w opo!'- 
skich „Nowinach Codziennych* pe- 


CO MÓWI NEMO: 


Bkordy jesieni. 


Smutek i szarość jesien: 
Przesłania mych marzeń Świat, 
Na pustem ściernisku życia 


Nie ostał się żaden 


L wiat. 


Usiadłem nad cichą wodą 


s 


Wędrowiec z dalekich dróg, 
Boję się spojrzeć w głąb ciemną 


Za rzęczy minionych próg. 


Bo z głębin na mnie spoziera 
Bezczelna pustka i ziąb, 

I jakieś oczy z wyrzutem 

W mej duszy patrzą się głąb. 


l nie wiem, czy moja te:wina, 
Lecz czegoś strasznie mi żal, 
Wszak szczęście było tak blizko — 
W jesieni odeszło cal. 


Skończone czasy szczęśliwe 
Z wichrami szalonych jazd, 
Gdym złote cugle tęsknoty 
Rozpinał wśród złotych gwiazd. 


O wspomnień przeczysta falo 
W jaki wsiąknęłaś ty piach, 
Raz jeszcze wracasz od brzegu, 
Ale skąpana w mych łzach. 


Smutek i szarość jesieni í 
Przesłania mych marzeń świat, 

Na pustem ściernisku życia 

Nie ostał się jeden kwiat. 


Liga zwalczania wstydu. 


: Nowy pomysł bolszewicki. — Inwazja goiców. ņa ulicach Mos- 
kwy. — Inicjatorką pani Kołontaj — Komisarz zdrowia publicz- 
nego zwalcza nagość ze względów hygienicznych. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Pogranicze sow. 24 września. 


W Moskwie w ostatnich dniach 
na pryncypalnych ulicach miasta 
ukazały się liczne grupy osób (oboj- 
ga płci), „spacerujących“ bez śladu 
odzieży, w „stroju Adamowym'* 
Jedyną resztką odzieży, to prze- 
rzucony przez ramię wązki pasek 
z napisem „Precz ze wstydem“. 

Gdy to niezwykłe towarzystwo 
usiłowało wsiąść do tramwajów, 
publiczność oparła się temu sta- 
nowczo, przyczem przyszło do 
burzliwych awantur. 

Stwierozono, że „reformatorzy* 
ci są członkami nowo powstałej 
— z inicjatywy znanej działaczki 
sowieckiej i propagatorki „wolnej 
miłości“ p. Kołontaj „Ligi zwal- 
czania wstydliwości', 


Policja z początku odnosiła 
się całkowicie oboj;tnie do tych 
„metod zwalczania wstydu*, do- 
piero wskutek interwencji wyż- 
szych władz wydano zakaz uka- 
zywania się nagich osób na 
głównych ulicach s:olicy (w miej- 
scach kąpielowych „reforma“ ta 
już dawno uzyskała „p:awa oby- 
watelstwa*). 

Ciekawe, że ludowy komisarz 

ochrony zdrowia publicznego Sie- 
maszko, występuje w „izwiestjąch* 
z artykułem, zwalczającym chodze. 
nie nago, ze względów hygienicz- 
nych oraz z uwagi na to że Szero- 
kie warstwy robotnicze do tego 
nowego  przejawu  „demokratycz- 
nego* jeszcze się nie przyzwyczaiły. 


wien stary kapłan zarzucił wprost | kiego stanu rzeczy trudno się nawet 


duchowieństwu, że „otecnie na ca- 
łym G. Śląsku nie ma ani jednego 
księdza, który by miał odwagę 
otwa'cie przyznać się dó polskości, 
o warcie bronić ludu naszego, ka- 
tolickiego, polskiero". Wobec ta- 


Genialny akter 
utiedeaski 


3 


BASSERMANN 


d iwić, że uświadomienie narodowe 
wśród ludu zmniejsza si; i że spo- 
tykają nas potem niepowodzenia, 
jak ostatnia nasza, a tak bardzo 
ciężka porażka podczas wyborów 
a Śląsku Opolskim. 


kreuie główrą ralę 
w wielkim dramac.e 


w 6 aktach według powieści Fr. Wedekinda p. t: 


„DEMON ZIEMI“ 


Film ten o nadzwycźkenej treści to splot szeregu seon szarpiacych nerwy, — gra de- 
moniczna, oryginalna inscevizacja, przeplatana scenami eroiycznemi a delikalnaj pikan- 
terji. Wspaniałe zdjęcia. i ozata wystawa. KINO LEW. 6983 


Z muzyki. 


(Debiut p. S. Frischowej — Koncert na 
dochód  Nanuczycielsk, Domu Zdrowia 
Lwów, 24. wrześŚmia. 

Ukcńczywszy swe studja pod kie- 
rcwniciwem zaszczytnie znanego peda- 
goga, prof. A, Dianniego, przedstawiła 
się p. Stefania Frischowa publiczności 
teatralnej jako Elza w „Lohenzrinie", 
Umiejętnie wyszkolony i nieskazitelnie 
intonujący sopran depiutamtki poxonał 
Łardzo starannie i — po większej czę- 
ści — dość szczęśliwie zadanie powa- 
żre i trudne, przesastające jod niejed- 
nym względem siły Śpiswac:ki, stawia- 
jacej swe pierwsze kroki na scenic. 
Reasumując wrażenia przeważnie ko- 
rzystne, odniesione podczas wieczoru 
23. b m. więc niektóre „minusy“ i o 
wiele liczniejsze „plusy“ w interpreta- 
cj parti Elzy, stwiurdzić można sukces 
pokaźny p. Frischowej, Miarodajucm 
dla pocklebnej oceny było niewątpliwie 
muzykalne wykonanie kautyieny w II 
akcie (arja na balkonie | duet z Ort: uda), 


zważywszy, Że Śrzmienie głļosų nic 
skrępowanego już „trom“ pierwszych 


momentów, było tu o wiele wydatniej- 
sze, niż podczas opowiadania i modli. 
twy Plzy w I odsłonie. Gra scznicena, 
oczywiście mie dośż swobodna, lecz 
nigdy nie rażąca, nic pozosta viała 
wiele do życzenia, a zachęcające p. 
Fitsciową do dalszej pracy oklaski ou- 
dytorjium świadczyły również ə sukce- 
sie więcej, niż przeciętnym, 

Śpiew p. Michata Pruwdziza, świet. 
nie usposobionsgo onegdaj głosowo 
Lohengrina, wywolal „Ww bierwszej od- 
słonie sporo zacnwytów w amiitoasrze, 
O przebiegu Ill i IV odsłony z powodu 
równocześnie odbywajązego się w Sali 
Tow. muzycznego koncertu nie mogę 
podać szczegółowego sprawozdania, 

x 

Eate Świata artystycznego i kilka 
sił istolnie atrakcyjnych zmobilizowałi 
we wtorek 23. b. m. Komitet- dobro- 
czynny i biuro koncurtowe Tiirka, by 
zapewnić wieczocowi na dochód Nau- 
czycielskiego Domu Zdrowia powodze- 
nie na całej linji A więc: współadziały 
zawsze owacyjnie witansgo (i niestety 
isż da Ameryki wyjszdzającego) Ada- 
ma Didura, cieszącej się zazwyc aj 
równicź ua estradzie, wielkim sukcesem 
liliany Zanwrskiej, śpiewaczki — jako 
rowe zjawisko — interesującej naszych 
„habitus“ koncertowych, p. Jadwigi 
Lubicz-Heynowej, gorąco oklaskiwanej 
pianistki Helehy Ottawowej, i sympa- 
tycznej drużyny Esha“ pod kicrowni- 
ctwem p. dra Schmidta, Naawiska te 
nie zawiodły į publicznośż stawila Się 
w komplecie. Przybywszy na mi jsce 
tego „turnieju“ artystycznego Z pow 
du przedstawienia operowego dopieiu 
pod koniec produkcji, epierać się mu- 
szę w niniejszym refnvacie po części u 
finformacje jednostek kompetentnych, 
Ponownie porywał niezrównany nasz 
Didu słuchaczów, zwłaszcza jako in- 
terpretator pieśni Moniuszki, isime 
głosy „Echa“ trzymały się precyzyjnie 
nod batutą swego dyrvycała, a p, La- 
bicz-Feyrowa, uczgnica p, Heleny O- 
leskiej odniosła na podstawie swężo 
ładnego mezzosopranu sukces bardzo 
zraczny. Tak mówia ci, którym wierzyć 
muszę absolutnie. Uczestniczyłem nato- 
miast już osobiście w sukcesach pianis- 
„towskich p FHelonv Ottawowej, wy- 
kwintnej i brawurowej wykonawa:yni 
transkrypcji Liszta j Chonmoskici „Po. 
lonańse-Fanta/sie"', Chwilammi finezyjnie, 
a przedewszystkiem elcktawnie | z du- 
żym temperamentem wykamału p, Za- 
irorska swój program apzrow.»-FONceT- 
towy i wywołała burze oklasków do- 
rzucą na ogólne żądanie serenadą 
Łiszpańską mieznanego nain autosa. Pra 
dukcję Fardzo udatną zakończyły popi- 
sy wokalne Didura z towarzyszeniem 
eha. (i. n) 


EEA T ET 
NADESLANE. 


DR. NATALIA LIFSCHITZ 
w chorobach wewnętrznych « dziecię» 
cych ord, oJ 3—5 nopol.. kczenie lampa 
kwarcową — ul. św. Anny 1 | p. 6892-3 


Nr 7196. 


Z dnia. 


AMATORZY WOLNYCH BILETÓW. 
Lwów, 25. września. 

Pretensje ludzkie do swoich wspól- 
tliżnich :zadko ty:ko dą po linji przy- 
zwoitej skrxnności, Ale już jaka wy- 
kwit wybujałej.. powiedzmy — dezyn- 
wcitury (dobrze jest użyć wyrazu ob- 
cego tam, gdzie poiski nie mógłby być 
grzecznym), mogą posłużyć te uroszcze 
nia, jakie rozmaici į rozmaite mają do 
redakcji pism o udzielanie im wolnych 
biletów wstępu do wszelkiego rodzaju 
irieisc rozrywkowych į widowisk. 

Przygodnv „współpęacownik*, który 
gdzieś kiedyś przyniósł do redakcji 
nieudojnie napisaną notatkę, adeptka 
poczji, której redaktor z kurtuazji lub 
słabości ludzkiej umieścił płód wierszo- 
wany, znajomy znajomego jednego ze 
wspóipracowników pisma, szwaczka i 
praczka dostawcy papieru, dostawcy ar- 
tykułów spożywczych wszystkich człom 
ków redakcji i administracji i cała fa- 
larga innych iudzi, roszozą sobie pre- 
tensie do otrzymywania biletów wstę- 
pu do kin, teatrów, na koncerty, boiska 
srortowe itp. i czują się mocno obra- 
żeni, gdy redakcja nie czyni zadość ich 
żądanioin. 

Jako typowy przykład, jak daleko 
dochodzi.. odwagu ludzka w tym kie- 
runku. przytaczamy list pewnej fiimy 
lwowskiej, wystosowany do naszej re- 
dakcii: 

„Sz. Redakcja „Gazety Porannej“ we 
Lwowie. Firma nasza ogłasza znaczne 
jmseraty wv szan. piśmie i na tej podsta- 
wie ośmielamy się prosiż, wydawać bi- 
lety na widowiska dla naszego perso- 
ralu“. 

Łoskawi reflektanci raczcie przyjąć 
do wiadomości, że redakcje pism otrzy- 
muja bilety wstępu na widowiska [rie 
dla swojej i cudzej przyjemności, ale 
przedewszystkiem dla celów recenzvi- 
nych, poza którymi nawet najśc'ślejszy 
personal redakcyjny tylko w bardzo 
ograniczonym stopniu może z nich ko- 
rzystać. , U lc 


jaian 


Wycieczka na Targi 

z s °’ 

gdańskie. 
Lwów, 25. września. 

izka handlowa : przemysłowa Dy- 
rekcja Targów Wschodnich, zrzeszenia 
kupieckie i Dyrekcja Polskiego Biura Po 
dróży „Orbs“ przystąpiły do zorzani- 
zowania wycieczki zbiórowej na Targi 
gdańskie, 

Wczeraj odbylo się w sali Izby han. 
dlówet : przem. posiedzenie Komitetu. 
Wszyscy mowcy z naciskiem podnieśli 
wielką ważność dła rozwoju naszego 
handlu i przemysłu zacieśnienia Stosun= 
ków z Gdańskiem; Przeto nasze kupiec- 
two w zrozumieniu własnego interesu 
: w interesie naszego grodu powinna 
wziąć iak najliczniejszy udział w pro- 
jektowanej wycieczce. 

Wycieczka wyjeżdża ze Lwowa 30. 
wrześria br o godz. 9.35 powrót nastą- 
pi 5. pażdziernika br, a godz. 19.35. 

Koszta wycieczki przy udziale naj- 
a 30 osób obliczono na około 250 
zł. 

Zgłoszenia przyjmuje Dyrekcja P. B. 
P. „Orbis“, Jagiellońska 20. I. p. co- 
dziennie od godz. 9—14-tej i 17—18.tej. 

Lista uczestników musi być zamknię 
tą uneodWołalnie 27. wieczór, 


FE” "AE 
NADESŁANE. 


N.U. L A. 


zaprasza wszystkich Członków 


na ogólne zebranie, 


które odbędzie się we czwartek 
dnia 25. września o godzinie 18 
w sali Towarzystwa Pedagogicz- 
nego przy ul. Zimorowicza 17, ce- 
lem wspólnego naradzenia się nad 
dalszym rozwojem Spó!dziel i. 


Utje Szczutka' 


U 


„QAZETA PORANNA” z dnia 26. września 1924, 


Generał Feng. 


Marsz. Wu-peł-Ju. 


Ilustracja nasza przedstawia 


Prez. Tsao-Kun, Suit. Jat Sen. 


wodzów wojny domowej w Chinach. Pier. 


wszy z lewej strony Tsao-Kun, prezydent Chin północnych, ostatni na pra. 
wo — to prezydent Chin Sun-]Jat.Sen, w śrudku zaś jego przeciwnicy: mar. 


szałełweWu-pei-Ju 1 generał Feng, rozporządzający! 
wojsk chińskich, zwanymi „żelazne głowy“. 


najlepszym korpusem 


U wrót nowego sezonu. 


e Niewesołe horoskopy, czyli 


wszystko tak, jak było... 


Diaczego nie ogłoszono dotychczas repertuaru? — e bi- 
lans. — Aż 5 przedstawień Słowackiego w sezoni! — Zfiów bez 
planu i programu. — Kto winien? 


Lwów, 24. września? 

(C.) We wszystkich ieatiach 
w Połsce sezon rozpoczął się już 
na dobre. Wszystkie teatry także 
już dawno: ogłosiły program kam- 
panji repertuarowej — wszystkie, 
nawet prowincjonalne. Tylko tea- 
try Iwowskie, jak zresztą zwykle 
do tej pory, t.j. od czasu, gdy rzą- 
dzi nimi obecna dyrekcja, uznały 
za rzecz zbytęczną poinformowanie 
ogółu o swych planach i zamierze- 
niach. Stąd wniosek, że dot; chcza- 
sowa bezpilanowa i przypadkowa 
gospodarka artystyczna pozostanie 
ta sama bez zmiany. 

A jaka to gospodarka, o tem 
daje najlepsze wyobrażenia roze- " 
słany niedawno do pisim komunikat 
dyrekcyjny, stanowiący resumć pra- 
cy artystycznej teatrów lwowskich. 

oświetleniu tego komunikatu 
plan repertuarowy sceny lwowskiej 
w dziale dramatycznym przedsta- 
wia się wprost kompromitująco 
i potwierdza tylko te wszystkie za- 
rzuty, jakie podnosiliśmy wielo- 
krotnie w odniesieniu do obecnej 
dyrekcji, a które ostatnio przedsta- 
wiliśmy „ex re* zakończenia pierw- 
szego trzechłecia kierownictwa p. 
Czarnowskiego w szeregu artyk- 
łów, zatytułowanych „Na ruinach | 
sceny lwowskiej. | 

Bv istotnie, w, ruinie istotnej I 
jest dziś scena lwowska. Ideowo 
i artystycznie nic nie reprezentuje — 
ubóstwo myśli i brak wszelkiego 
kierunku są wprost zatrważające. 
Dość przejrzeć choćby pobieżnie 
tylko wspomniany wyżej komuni- 
kal dyrekcyjny, żeby przekonać się 
o tem, jak pojmuje obecna dyrekcja 
swoje zadania jako dyrekcja pol- 
skiej sceny kresowej. Na 314 przed- 


stawień dano ogółem cc: 130 
utworów polskich, a w tej licz- 
bie n. p. Słowackiego („Maze- 
pa“) zaledwie 5 razy i to jedynie 
dzięki temu,,że zagościł do Lwowa 
Żelazowski. Fredro grany był 
wszystkiego 15. razy i to prawie 
wyłącznie -na popołudniówkach, 
Wyspiański 7 razy! Jak na scenę 
kresową, mającą reprezentować ra- 
sową twórczość polską, skandalicz- 
nie mało. Nie należy przytem zapo- 
minać, że końcowe sukcesy sezonu 
związane były ściśle z nazwiskiem 
Solskiego, który faktycznie urato- 
wal honor ubiegłego sezonu, który 
w przeciwnym razie byłby wypadł 
jeszcze marniej. 

Horoskopy, pod jakimi rozpo. 
czyna się nowy sezon, są wręcz 
niepokojące. Wstępuje weń scena 
lwowska znów bez planu i pro- 
gramu. Będzie się grało, co pod 
rękę podpadnie, bo nie ma w tea- 
trze nikogo, kto umiałby wypraco- 
wać plan repertuarowy, kto da- 
wałby inicjatywę w tym względzie 
i kto wogóle miałby potrzebne 
kwalifikacje. A niema nikogo ta- 
kiego dlatego, że obecna dyrekcja 
boi się wogóle ludzi, którzy coś 
wiedzą i umieją. Następstwem tego 
jest coraz większy upadek teatru, 
który zresztą widzą i nad którym 
biadają wszyscy ludzie kulturalni, 
a którego nie widzą tylko nasi 
wielkorządcy teatralni. To też głos 
opinji obwinia ich przedewszyst- 
kiem o obniżenie poziomu i zna- 
czenia sceny polskiej we Lwowie 
i dopóki do tych sfer nie przeni- 
knie świeży i zdrowy prąd, dopóty 
w teatrze nic się nie zmieni, a bę- 
dzie tylko coraz gorzej. H. C. 


Julie rzgnze todiemy placii w padnie 


USTAWOWA PODWYŻKA PROCENTOWYCH STAWEK CZYNSZOWYCH. 
RYCZAŁT ADMINISTRACYJNY NIEZMIENIONY, — NOWE  MNOŻNIKI 
CZYNSZOWE. 


Lwów. 25. września. 

Wczoraj wieczorem odbyło się pod 
przewodnictwem: radcy S. O. p. Żegie- 
stowskiego posiedzenie deiegacji ase- 
sorskiej Urzędu rozjemczego dla spraw 
najmu we Łwowie celem ustalenia na 
ostatni kwartał b. r. czynszów najmu. 
Mianowicie w myśl ustawy o ochronte 
lokatorów czynsze najmu z dniem 1 
października b. r. wzrastają o 4 pro- 
cent w stosunku do komarnego z czerw 
ca 1914 roku. Zatrzymuiac nadal do. 


tychczasowy ryczałt administracyjny w 
niezmienionej wysokości, a przy u- 
względnieniu  niezinienionych również 
podatków gminnych, ustałono następu- 
jace nowe mnożnikt czynszowe: 

Grupa A): Mieszkania jedno- 
izbowe 1 pokój z kuchnia. mnożnik 0.2284 

Grupa B): a) Mieszkama z 2 
do 3 pokoi, mnożnik 


b) Lokale handi., przedsiębiot- 
stwa, wwkumującę Świadectwa 


0.2809 


Str. 


przemysłowe IV. kategorii, praco 
wne rzemieślnicze, wykupujące 
Świadectwa przemysł. VIII. kate- 
pokoi, mnożnik „ 0.3334 


Grupa C): a) Mieszkania z 4 dy 6 
pokoi, mnożnik 0.3334 


b) Lokaie spółdzielu robotni- 
czych waz Związków zawodo- 
wych rcboinicz. pracownie rze- 
in'eślnicze, wykupujące świades 
ctwa przem. VII. kateg., mnożnik 


Grupa D): a) Mieszkamia od 7 
pokoi w zwyż, miuożnik 


b) Sklepy craz pomieszczenia 
handiowe i przemysłowe o przed- 
wojennem komornem do 1500 ko- 
ron recznie, pensjonaty (pokoje 
umeblowane), pracownie nie po- 
łączone z mieszkanietn, mnożnik 0.4099 


Grupa E): Skiepy i inne po: 
mieszczenia handlowe s przed. 
wciennem komornem ponad 1500 
koron rocznie, mnożnik 0.4623 


Grupa F): Budynki fabryczne? 
i pomieszczenia tamże wraz z u- 
rządzeniem pędni, mnożnik 0.7248. 


Powyższe mnożniki obeimują czynsz, 
cCiaz zwfot wszystkich w ustawie prz?- 
widzianych wydatków administrąci, tu- 
dzież podatki gminne (tj. wodociągowy - 
i od lokati). 

Odnośny mnożnik pomnożony przez 
kwetę czynszową, płaconą w czerwcu 
1914 roku, dałe w iloczynie należny 
cZyń:sz za pażdziernik wraz z wszysta 
kimi dodatkami w złotych polsikich. 

Przykłady: 


Za mieszkanie dwupokojowe o przed 
wojennym miesięcznym czynszu 60 ko- 
run maieży płacić 16.85 zł; za miesz- 
kamie pięciopokojowe o przedwoj. czyn- 
smn 200 koron wypada: 6.68 zł; za sklep 
c iniesięcznym czynszu przedwejenńym 
200 koron wynosi czynsz 92.46 zl. 


z pe 


Proszę o głos! 


0.3573 


0.3559 


JESZCZE W SPRAWIE PSIEJ. 
Lwów, 24. września, 


(ip.) Magistrackie przepisy oduośnie 
do trzymania psów; jakoteż nowy :ntge 
jekt opłat za psy. wysuwa kwestje 
psią na pierwszy plan zainteresowań pu 
tliczności i grozi powstaniem w naszym 
grodzie dwóch wrozicn sobie parki: 
Gwelfów i Gibelinów, czyli psiarzy i 
emtypsiarzy. Pomieściwszy w ongedaj- 
szej „Gazecie Porannei'* głos przedsta- 
wiciela pierwszej nartji, użyczany ni- 
riejszem lojalnie miejsca poniższej re- 
plice: * 

Przeczytawszv artykuł stałego czy- 
telnisa w „Gazecie Poramnej' Nr, 7194 
pod tyt: „Opłata za psy czy grzywna 
karna”, choviaż niemam w sobie nic 
literackiego, ani magistrackiego — nie 
mogę się powstrzymać od adpawiedzi. 

Uważam, że obostrzenia Magistratu 
są zupelnie wskazane wobec nagminnej 
wściękłizny psów. Co do kaganków 1 
linewek, to wprost zenjalnv środek na 
to, by „ulubione pisski nie ogryzały 
publiczności łydek! Niemniei słuszny 
jest zakaz wprowadzania psów do o- 
grodów itd, bv vubliczaość nie była 
zmuszoma oddychać wyziewatni z psich 
wydzislin. Magisttat powinien także 
zakazać wyprowadzania rano osów na 
vlicę, by tu załatwiały swe potrzeby, 
jak rówmież nałożyć grzywny na utru- 
dniających raXkarzom ich służbę, 

We Lwowie nadtnierna ilość psów 
stała się plagą. Nie można wejść do 
czyjegoś mieszkania, by nie być nara- 
żonym na napad psi, W kamienicach 


Sfory psów szczekaniem budzą w nocy 


ze snu, denerwują ludzi i zamieczy- 
szczaja schody, ganki itp. Otóż Magi- 
strat ma pełną rację. jeżeli zdobywa się 
na mażdalej idące garządzenia co do 
rsów, gdyż pies we Lwowie, to luksus, 
a za luksus musi płacić ten, kogo na 
riego stać w tak ciężkiej dobie powo- 
jennej, gdzie tyte kalek, wdów i sierót 
przymiera z nędzy, tyle instytucji do- 
bróczynnych Żebrze o wsparcie, nie 
rowinno się trzymac i karmić psa, ale 
raczej wziąć sierotę na wychowanie 
lub wspierać instytucje dobroczynne. 
Dlatego grożba p. czytelnika, że 
trzy czwarte psów nie będzie opłaco- 
nych nie powinua odstraszyć Radę 
miejską od zatwierdzenia wszystkich 
wniosków Magistratu w sprawie psiej. 
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TEATR WIELKI: 


czwartek 24 bm, „ŻZaniurłe oczy”. 


TEATR MAŁY. 
Czwartek 24 bm. ..Sześć postaci". 


TEATR NOWOŚCI 
Czwartek 24 bm. „Żółty kaitan* (po 
taż ostatni). 
+ 


.  „Ptolesor Kłenew', Piątkowa pre- 
miera tej sztuki w Teatrze Małym bę- 
dzie znowu dość niezwykła, Sztuka o- 
£gremmie oryginalna, zbudowania dosko- 
nale, obfituje w momeniy o bardzo sil- 
cm napieciu dramatvcznem i posiada 
„doskonale scemicznie postawione posta- 


cie. Główne role kreują pp. Hańska, 
Rybicka, Sosnowski, Okorniski i Hic- 
rowski. Sosnowska zaprezentuje. śię 


znogwu w świetnej roli. którą ten zna- 
kcmity artysta kreował z ogrom icm 
pewodzeniem w Krakowie. ] 

„Pajacyk, Na piątkowej premierze 
operetki Stolza będzie miała publicz 
ncść miłą niespodziankę; oto*w roli ko- 
inicząo-charakterystycznej hiszpańskiej 
tancerki wystąpi znana i ceniona nasza 
primabalerina Burkacka, która już na 
rróbach wykazała niepospolity talent 
aktorski. „Paiacyk“ zdobędzie sobie dāt- 
żą sympatię zwolenników lekkiej Mu- 
zy. tom bardziej, że wyróżnia się w po- 
wcedzi ostatnich operetek miłą muzyką 
i wesołem libretem. ; 

„Danton“, Największą «ilość przed- 
stawień z poważnego repzrtiaru osiąg- 
ną! w zeszłym sezonie ten właśnie u- 
twór R, Rollanda, a obecnie Warszawa 
wystawiła go z dużym sukcesom. Dy- 
1ekcia Teatrów wznawia go ma prośby 
wyrażane z licznych stron w piątek 
w Teatrze Wielkim, Obsada będzie pre- 
mierowa, sztukę reżyseruje dyr. Czar- 
nowski. Ci więc wszyscy, którzy nie 
widzieli jeszcze .„Dantoma*, mafa Spo- 
sębność ujrzenia tej potężnej sztuki w 
tardzo dobrej ińterpretacji i w pomy- 
słowej reżyserii. 


€ 
CYRK A, KORNACKIEGO. 
Dzis, w czwartek 25. września 1924 


79% BENEFIS 
dyrektora cyrka Adama Sławka 
KORNACKIEGO. 


Dziś odbędą się następujące wszech- 
światowe atrakcje: 
3 AUTOMOBILE 3 
każdy obciążony 10 osobami ogólnej 
wagi 6.000 kg. przejadą na areme cyT- 
kowej przez kozaka zaporoskizgo 
atletę Aleksandra Bozatirawa. 
Szampion świata Łotysz 
GRIKIS 
zaprodukuje swoją siłę z 
dwoma pociazowymi kortnł. 
W walce grecko-rzymskiej wystąpi 
benefisant dyrektor 
ADAM SŁAWEK KORNACKI 
z mistrzem świata murzynein 
MAKSEM SALWATOREM BAMBULĄ, 
W decydującej walce aż do wyniku 
spotka się ukraiński zapaśnik 
WOŁYNIEC 
z mistrzem świata | 
MARKO SWATYNIA. 
Następnie walczyć będzie 
przybyły zapaśnik 
PIŁKÓW-OLI (0GLI , 
w decydującej waice z szampionem 


Szwecji 
MORTONEM. 
Pozatem cały zespół cyrkowy wystąpi 
z nowemi produkciami, 

Początek przedstawienia punktualnie 
o gcdz. 8 wiecz, — Wszystkie legity- 
macje z wyjątkiem urzędowych i dzien- 
nikarskich są nieważne, 69593 


-—— 


nawo- 


KASZTANY PRZYDROŻNE. 


Oto nadeszła j ta — która „różom 
rozwiewa czoła”... Kaóra złaotemi tomamii 
powieka ście drzew i od kraiu do kra- 
łu. cd ostu do ostu po trawach uczepia 
bialo djamentem tęczy pałyskujący w 
słońcu najcieńszy różaniec... 

Pordzewiały dziwnie szybko kaszta- 
ny przydrożne. 

Zmęczyło je życie przykre, pelne 
smutku. Kłęby kurzawy ulicznej, jak rój 
myśli gnębiących. esnuwają ie ed zarā- 
ma SzaTą opona. gasząc krasę Świeżceu 
listowia brudnym Jałolem, nadając im 


;geń smutnej jakiejś I:czpowrotnej rezy- 


gnacji. 


Dzis nie rozbłysły nawet złotem 


Banta, jako docenta Amatumji Wetary- 


„QAZETA PORANNA" z dnia 26, wrześdia 1924, 


— $ieroca dola. 


CIOTKA PRZYWIOZŁA 8-LETNIEGO SIOSTRZEŃCA-SIEROTĘ DO LWOWA 
I TU GO PORZUCIŁA. 


matki nie pamiętał wychowywała go 
ctotka, Katarzyna Buryło w Rawie Ru. 


(t) Uwagę policji zwróci wczoraj 


przekupnie ma placu Unjt Brzeskiej na | skiej, Przed dwoma dniami przywiozia 
malego chłopczynę, wałęsalacego się | go ciotka z Rawy Ruskiej do Lwowa. 


zaprowadajla na plac Unii Brzeskiej i 
kazała mu czekać na siebie na tym pla- 
cu. Z zeznań Stefana wyn*ka, że ciotka 
jego jest wdową i ma kilkoro Swos;ch 
dzieci, które ledwie z prawy rąk swoich 
może wyżywić. Jasne jest, że przywio- 
zła go do Lwowa, aby go się pczbyć, 
nie riebhczata kwiaciarka, dając mu ze | ky — jak mówią na wsi — rrzepadł 
swojego skromnego Śniadania chleba , jak pies na jarmarku. Pelicia odstławiia 
kawalek i jabłek kulka. Sprowadzony | sierotę da komisarjatu miejskiego dzi:l- 
da Komisariatu padał, że nazywa się | nicy VI. 
Stefan Bazylewicz, ma lat 8, ojca 1i' 


Pw ggił się, bo my zbrześło powolne konanie, 


CHORY OD LAT CZTERECH — ŻYWY TRUP — UWOLNIŁ SIEBIE I OTA- 
CZAJĄCYCH — OD MĄK. + 


tam smutuo pomiędzy ławami od dwóch 
dm. Odpędzamy. jak psiak, przez gru- 
bych rzeźmków i przez spasione rzeź- 
ntczki. twał się głodny i Smutny biedak 
po placu, iac sr oddalć z miejsca, 
na którem kazała mu czekać na siebie 
ciotka. litość swoja okazała mu jedy- 


Te 


do Kuchni, zwlókł sie złózka, wziął sznu 
rek, wlazł w kąt między łóżkiem a ścia 
ną, uwiązał Sznurek 0 poręcz łózka, 
założył pętlicę na szyję i zmówtwszy 
pacierz, powiesił się, Kukuletnie dziec- 
ko widziało przez szparę u drzwi prze- 
bicg samobójstwa ©jca. Narobiiao krzy- 
ku. zbiegli się ludzie, odwiązali wisielca 
i wożyli trupa ra łóżku. Zona, powró- 
ciwszy, zastała zimne awłoki męża. 
Przywołany lekarz dzielnicowy stwier- 
dził śmierć. Denat Jam Glocke, szewt, 
dzieci posty do szkoły. a żona wyszła , mieszkał przy ul. Bartosza Głowackie- 
ua zakupno, wysłał małe dziecko swoje I ga. 


x Lwów, 24. września. 
(t) Gd lat czterech konał powolnie... 
Ciało wyschło na szkietet, sił już me 
mial zmienić położenie ciała na łożu, 
powoli ale pewnie zbliżającej się Śmier-e 
ci. Miał suchoty gardła i wyrok nasie- 
bie usłyszał już dawno. Życie mu zbrzy- 
dło — iskierk: nadzie: nie było już. Po- 
stanowił uwolnić siebie od cierpień 1 nie 
potrzebnego już życia, żonę i dzieci od 
męki oriekawania się żywym trupem. 
Dziś rano pe 8 godziwe, gdy starsze | 


dy pancciek „Danuta“ i „Sosnkowski“, 
oskarżonym o miedbalstwo, które spra- 
wilo katastrofę pcd Ołszamikami, 

Za przykładem Lwowa. Nasz kares- 
pondent warszawski (Z) telefonuje nam: 
Na najbliższem posiedzeniu magistratu 
miasta Warszawy nia być rozpatrywa- 
na Sprawa zorganizowania w Warsza- 
wie targów. Dla idei tej w łonie magi- 
stratu jest tendencja przychylna. ©- 
twarcia targów należałoby się spodzie. 
wać na wiosnę. 

(t) Ford otrzymuje od Bydgoszczy 
za darmo grunta pod budowę fabryki 


czystem i jaskrawem jak drzewa w ga- 
ju i w lesie.  Poczerniały i zrudziały 
przed czasem... Stoją pcważne i mil- 
czące fak cz.owiek, któremu trud znoj- 
ny i treski nieustanne jeszcze młodą 
skrońń przedwczesną cprószyły siwizuą, 


Habilitacja. Ministerstwo W. R. i O. 
> Zatwaerdziia. habilitacię Dra Juljana 


nari we Lwawie. 

Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie 
Się we czwartek dnia 25. września 1924 
o godz. 6 wieczór w sali posiedzeń Ra- 


dy m. w ratuszu. samochodów. Rada miejska w Byd- 
Wiadcmości osobiste. Operator dr. | goszczy uchwaliła na wniosek Imagi- 
Maks Janas powrócił i ordymuje jak da- | stratu wysłać do Forda pismo z o- 


Świądczeniem  oddarnia mu obszarów 
miejskich bezpłatnie, 

(t) B. generał  Bułak-Bałachowicz 
mianowany został przez angicliskie kon- 
sorcjum, ekspłoatujące puszczę Biało- 
wieską, swoim generalnym dyrekto- 


wniej, ul. Akademicka ł. 3 — Dr. Da- 
wid Rezes, lekarz kasy chorych, po- 
wrócił i ordynuje ul. Sykstaska l. 36. 
Wiec urzędników i pracowników u- 
mysłowych w sprawe wyb.rów do Ra- 
dy Kasy chorych. Zjednoczony Komitet 
wyborczy urzędników oraz pracowni- 
ków umysłowych, zwsłuje na czwartek 
dnia 25. bm. o godz. 7 wiecz. do salı 
Instytuiu  Technologicz.ego przy ul 
Bourlarda 1. 5 publiczny wiec urzędai- 
ków i pracowników umysłowych ubez- 
pieczonych w Kasie chorych, celem o- 
mówienia sprawy nadchodzącyh wybo- 
rów do Rady Kasy chorych m. Lwowa. 
„Niebłeski ptak“ usprawiedliwia się. 
W odpowiedzi na maszą notatkę p. t.: 
„Chamstwo”, rosyjski teatr artyst. prze- 
syła nam „usprawiedliwione“, że winę 
niewydawania biletów! redakcyjnych na 
dalsze  mmzedstawienia „Niebieskiego 
ptaka". ponosi jedymie impresarjo war. 
szawski, p. Krzypew. Odpowiedzialność 
za wszystkie uchybienia administracji 
imprezy zrzuca na p. Krzypowa rów- 
nież w osobnem piśmie do nas wyst”- 


Tem. 

a (h) Upadek z I. piętra, Dziś rano u- 
padł z wysokości I. p. przy ul. Karaic- 
kiej 3 lakiernik Jakób Dornísid, zajęty 
tam przy pracy. Dornfe!ld odniósł cięż- 
kie uszkodzenie kręgosłupa, tak, że Po- 
gotowie ratunkowe odwiazło je do szpł- 
tala. 

(h) Kradzieże. Ze skiepu Abrahama 
Ławera przy pl. Krakowskim 15, skra- 
dzono wczoraj skrzynkę z sardynkami 
i gotówkę 1U0 zł. — Na szkodę Sali 
Roman przy pl. Krakowskim 28, okra- 
dzicno po otwarciu drzwi przy pomocy 
wytrycha garderobę, kolczyki złote iko- 
rale wart. 300 zł. — W kawiarni Euro- 
pejskiej skradziono Alojzemu Ladstatte- 
row., kupoowi zam. przy ul. Kopernika 
ortiel z pieniądzmi. 

(t)  Zezwierzęcenie, 


Jacyś nieznani 


sowanem b. wspólnik dyrekcji p. lgn. | bandyci pod Lukowem koto Lublina ska- 
Lindenfeld, strowali pewnego chlopca, poczem pu- 
Konsolidacja kupiectwa polskiego. | Ścili go wolno. Przyczyny  Okaleczaty 


podać nie może. N 

(ip.) Senzacyłna wiadomość _ „Gorica 
Krakowskiego”, W „Gońcu Krak‘ czy- 
tanmrynastępującą senzacyjną wiadomość: 
„Z Londynu donoszą. że nareszcie uda- 
ło się jednemu z „tubylców“, spełniają- 
cych funkcje leśniczego, zastrzelić stra- 
szliwą tygrysicę, która w królestwie 
Birmy zdobyła rekord w mordowaniu 
ludzi i zwierząt domowych. Muruy zai- 
ste los spotkal w Londvuie waleczną 
tvzryscę z Birmy. ale dzięki lemu wy- 
padkowi świat dowiedział się, że lon- 
dyn siać jest podzierony na rewiry la- 
sowe, w których „tubylcy“ pełnią słu*- 
bę leśniczych. 

(io) Aiera cyrkowa a 


Kupiectwo jarosławskie uchwafiło o- 
statnio likwidację miejscowego Związ- 
ku chrześcijańskich kupców i zorgani- 
zawale się w automatyczną Sekcję 
wschc dnio-małopolskiego oddziału Sto- 
warzyszsnia Kupców Polskich. 

Lichwiarze kryniccy przed Sądem! 
Jak domoszą z Krynicy, z powodu wy- 
zysku przeciw niektórym właścicielom 
pensjonatów, kupcom i _ przedsiębini- 
cem w Krynicy wdrożono dochodzenia 
karne. Dotyczą one 82 osób. 

Echa katastrofy pod Olszanikam, 
Nasz korespondent warszawski (Z) te- 
leicnnie nam: Z początkiem październi- 
ka odbędzie się w Wilnie rozprawa są- 
dowa przeciwko kilku osobom z komen 


publiczność, 


— A Z W W 00a, s D o O ae a eE 


Ne il-0 


„Międzynarodcwe zapasy atletyczne", 
które do niedawna Zapełniały cyrk Kor- 
nackiego aż po brzeg. publicznością, od 
czasu afery z Haiekism snać straciły 
siłę atrakcyjną, ba w ostatnich dniach 
rzędy widzów bardzo się przerzedziły. 
a i wśród oebcenyci: niema tego żywe- 
go zaliteresowania, z jakiem przecten 
publiczność brała udział w walkach. 
Widocznie. że 1 łatwowierny ludek 
lwowski mie lubi, jeśli go w sposób 
zbyt oczywisty biorą na kawal, 
(t) Śmierć dyplomaty carskiego. 
Nizzy zmarł były rosyjski poseł 


u 
we 


"Wiedniu, Mikołaj Giers w 70 roku życia, 


-s 
WPISY 
na 8-mio miesiẹęczuy kurs elaktrotech- 
niczuy dła ELEKTROMONTERÓW w 
Państw. Szkole Przemysłowej we Lwo- 
wic odbędą się w dniach 24, 25 i 26 
września b. r. w godz. od 10—12-tej. 
Warunki przyjęcia ogłoszone są w 
westybulu szkoły (ul. Snopkowska 47). 
6958-3 DYREKCJA. 
T E L D a 


Z sali sądowej. 


Miodociani komuniści 
przeć sadem. 


Lwów 24 września. 
(H) Na dzisiej zej rozprawie p~- 
stawił proku ator wniosek przesłu- 
chana sęd iego śledczego Kosikov - 
skiezo, który przesłuchiwał oskār- 
ż nych w sądze. Swiadek ten miat 
stwierdzić, że protokoły z przesłu- 
chania oskarżonych zgodne są w 
z: pelności z ich zeznaniami. Zezna- 
je on, że przesłuchiwał cskarżonych 
dopiero w 10—12 dni po dosta- 
wi.niu ich do sądu. 
Na pytanie obiońcy dr. Landau1 
przyznaje też świadek, że.przesłu- 
chiwał oskarżonych sam bez pro- 


tokolaniów. Zeznaniom tym świad- - 


kt przysłuchuje się przez cały cza: 
prezydent sądu Hawel. 

Os: arżony Brecher zapytuje na- 
stępnie sędziego Kosikowski ga, 
czy przypomira sobie, że jes cze 
przed pizes,uchaniem żal ł się przed 
nim, że go w polcji bito. Drugi 
oskarżchy Haberman zapytuje, czy 
świadek przypomina s bie, że on 
(Haberman) żalił się, iż mu na po- 
licii wciśnięto ołówki między palce 
a następnie dłoń ściskano. Na oba 
te pytania odpowiada świadk twier- 
dząco. 

Na pytanie wo'an'a r. Niewia- 
domskiego, czy Brecher podczas 
przesłuchania był tak zdenerwowa- 
ny, że nie wiedział co mówi, od- 
powiedział sędzia Kosikowski, iż 
Brecher był wprawdzie zdenerwo- 
wany, był jednak zupełnie świadc- 
mym tego, co zeznaje. Świadek 
zbijając twierdzenie Habermana, że 
protokół spisany jest górnolotnie 
i używa słów takich, jakich oska- 
rżony nigdy ze względu na swe 
niskie wykształcenie użyć by nie 
mógł, odpowiada, że odnosi wra- 
żenie, iż oskarżony Haberman jest 
człowiekiem o wybiinej inteligencji. 
Tak przynajmniej wynikało ze spo- 
sobu wyrażania się jego. 

Obrona postawiła wniosek na 
przesłuchanie członków Komisji 
Sejmowej, która w tej sprawie wy- 
jechała swego czasu dogLwowa,. a 
w szczególności posłów Inslera i 
Uziębty, k.órzy stwie dzić mają, że 
oglądając celę więzienną  znależii 
w niej kontakt elektryczny aczkol- 
wiek ¡amp żadnych nie było. 

Twierdzeniem tym uprawdopo- 
dobnić chce obrona prawdziwość 
twierdzeń oskarżonych, że katowa- 
no icù w więzieniu prądem elek- 
trycznym. 

Trybunał zastrzegł sobie uchwa- 
łę co do tego wniosku na czaąs 
późniejszy. 


Nr. 7196 


„GAZETA PORANNA” 


Z życia ekonomicznego. 


Giełda zbożowa. 


Lwów, 24. września. 

Na giełdzie transakcje w psz:- 
nicy, życie i owsie. Ogó ny obrót 
około 100 ton. Po za giełdą spo- 
radyczne transakcje w pszenicy. 

Poszukiwane żyto przy słabem 
zaofiarowaniu. W rszency nadal 
podaż obfita przy słabem za ntere- 
sowaniu. 

Tendencja utrzymana — w ży- 
cie zwyżkowa. Usposobienie oży- 
wione. 


Giełda warszawska. 


Warszawa. (PAT.) Notowania 

z dnia 24 b. m. Gotówka: Dolary 

amer. 5181, 521, 516, Belgja 

' 25/35, 25-47, 25: 23, Holandja 200*75, 
201'75, 199:75, Londyn 23:20, 23:14, 

23:25, N. jork jak gotówka, Paryż 

27:45, 2735,- 27 48, 2722, Praga 

15751, 1565 1550, Szwajcara 

9890, 99:35, 9841. Wiedeń 7'32!,, 

7:35, 7:28, Wiochy 2282, 2293, 


22:71, poż. 8%, 6:00. 6:20, bony 
złote 0'85, Miljon. 065, 067, Poż. 
dol. 305, 304. 


Giełdy obce. 


GIELDA ZURYCHSKA. 
Zurych. (PAT.) Nolowania zdn. 


4.2775, Medial. 


| 
| 
e pozagiełdowe 


b. m Et 20330. Newy 
526), Londvn 23:49, Paryż 


2307, Praga 15 75, 


Jor< 


Budapeszt 0.0069, Bukaresz. 265, 
Belgrad 7 37'|,, Soija 3:85, Wiedeń 
0'0074'/,, 


Lwów 24 września. 
Wczoraj tendencja  chwiejna. 


Kursa końcowe, Ubrót ożywiony. 


Dolary amer. 5183, do 519, 
dolary kanadyjskie 498 do 500, 
korony czeskie 0:15 do 015! 
leje 0:02 do 002!|/,, franki franc 
0:2714 do 0:28, franki szwajcar. 
0'97*/, do 0'98V/,, funty szteri, 23:30 
da 2350. Ruble a 500i a 100 
za 1 tys.”3:20 zła da /3'50 zt, 
drobne za 1 tys. 12) do 1'30 zł. 
niemieckie tys, stare za ił tys. 
048 do 052 gr. 

Złoto: 20 kor. 213) do 21-50, 
20 frank. 19:80 do 20—, 20 mark. 
2340 do 2350, 10 rubli 25:40 do 
25:60 gr. 

Srebro: kor. austr, 0:43 Joo 431, 
5 kor. austr. 2'25 do 228, iloreny 
115 do 1:16, ruble 1'85 do 190. 
kdbiejki za rubel 0:85—090. 


Na szerokim Świecie. 


Rumunja kolonizuje północną Buko. 
winę. Rząd rumunski postanowił obszar 
nyvędzy Pruter: a Duiestrem, zamieszka- 
ly głównie przez łyuncść ruską, użyć 
jaho teren kclonizacymy9, celem wzmo- 
zmienia nielicznego w tych stronach ży- 
wiołu rumuńskiego W tym cclu każdy 
usudrik tmuunski otrzyma 5 hektarów 
Kanta. "KW pierwszym rzędzie osadni. 
kaos moga być legioniści armii rumuń- 
shij i państw sprzymierzonych. 

śladem prei. Fusco, którzy bajdą o 
rueadiaciia wykryciu całości Liwiusza 
w urżenie wprawił serca wszystkich 
foiozow i historyków, zgłosili się prof. 
firm, dr. Orsimi i Vesely do frąucuskiej 
Akucelji z doniesieniem o odkryciu za- 
zZimiouego dzieła Tacyta, osłaniając 
Préner swe Odkrycie podobną, jak 
Fusćv. tajemniczością. Prawdobodobnie 
ın i tamci dwaj padli oflarą jakiejś 
Misiyhksacii. i 

Nowe odkrycia w Egipcie. Z Riuo 
donosza, że w pobliże piramidy Ba- 
kara trałfieno na śiady Sklepionych 
grobów z czasów III dynastji, Archeo- 
logowie spodziewają się doniosłych od- 
kryć. 

(H) Niezwykły czya odwagi. Woj- 
skewv acrop'an angielski wiozący kilku- 
rastu żołnierzy, na wysokości 5000 stóp 
zaczął nagle płonąć. Sierżant Jackson 
Brett przez okno kałuty wspiął się na 
skrzydło aparatu i zapomocą substancji 
chemicznych ugasił pożąr, dzięki temu 
reświęconiu dzicinego żołnierza acroplam 
wylądował bez przeszkód, 

Amundsen bankrutem. Słynny po- 
dróżnik Rnald Amundsen, jak donoszą 
z Chrystianii, ogłosił _ niewypłacalność. 
Pasywa jego, wynkłe z przygoowań 
da nowci wyprawy pedbiegunowej, do- 
chodzą sumy 403 C00 koron narweskich. 

Db śmieszności doprowadzają sowie- 
tv w>maniiestowaniu swej nienaw ici do 
chrześcijaństwa. Micerzi ich wid: krzy- 
ża nawet czerwonego, zatem zm eniają 
u siebie la godło na znak łskulapu fpu- 
har i waż). 

Hazard traci znowu jedną placówkę. 
Z powądu ustawy o zakazie gier lazar- 
dewych w Hiszpani: dom gry w San 
Sebaslian hiszpańskiem Montecarlo, zo- 
stanie z dniem 1 października br. zam. 
knięty. 

(+Y Sfingowany napad bandycki dla.. 
obciętych wazskoczy. Pewna panienka 
sklepowa w Berlinie chs'afa koniecznie 
ostrzydz sobie główkę na krótko, by za- 
gość tuczymiś wymogom mody, Wobec 
Stanowczego sprzeciwu rodziców, wpa- 
dta na oryzinalny pomysł: kazała sobie 


u fryzjera obciąć włosy. Ppoczem po- 


biegła na policję ze skargą, że jakiś nie- ` 


znamy bandvla wcilgnął ią w zasadzkę, 
chciał zgwałcić, a gdy się obroniła, ob- 
cią jej warkocze i uciekł. Policja oka- 
zala niedowierzanie i ząpomwcą krzyżo- 
wych Łytań wymusiła na Dadioncc Zeg- 
rąnie, że cała przygoda iest tylko bajką, 
obliczona na złagodzenie gniewu rodzi- 
GÓW.... 


. 


„OSIOŁKOWI W ŻŁOBY DANO" 


czyli 

L. Z. O. P. N. A MŁODZIEŻ. 
Lwów, 24. września. 
L. Z. O. P. N, znajilujėè się w podo- 
bnie ciężkiej duchowej rozterce, iak 
csiołck nad pelnvm żłobom owsa j sia- 
na, L. Z. O. P. N. ma pełne kicsy uczci- 
wie zapracowanego grosza i nie wie, 
ca z mim począć. ! to pachnie i to nęci! 
Przydałaby się tak własna kanisniczia, 
wcže į automobil, ewentualnie jakie in- 
traine przedsiębiorstwo. Gdyby ta tak 
Gawnicj, to możnaby spróbować szczę- 
ścia w akcjach. czy dolarkach, ale dzi- 
siaj..! Ciężka jest zaprawdę dlela klas 
posiadającycu! Biednv L Z. O. PLN, 

deliberuiący nad pełaym żłobkizm! 
Spotkałem przed kilku dniani wy- 
biinego pedazoza sportowca. Po praw- 
dzie. to o „wybitaości* szanownego 
profesora jedynie ja jestem  przekcra- 
ny.. jego koledzy 30 fachu uważają go 
za miepoczytalucyo półętówka, ;Bo — 
mówią — czy słyszał kto, by szanujący 
się pedagog ubzdurał sobie, iż solidna 
pelska szkola humanistyezna, to jakieś 
greckie gimnazjum, którego zadaniem 
jest dbać mie tylko o duchowe, ale ifi- 
zyczne potrzeby swoich  wychowan- 
ków?- Tego jeszcze brakowało, by ta- 
sza Mmłodzicż zamiast wgłębiać się w 
wartości duchowe i morahie  klasycz- 
nych czasów, zechciała żywcem naśla- 
dować szybkonogich bohatasów i tym 
podobnych wietcipiętów z dod Olytnpu! 
Ale wracajmy do profesora, który 
natkiąwszy się ma brątnią dus*ę, nie 
emieszkał podzielić się z nią swoimi 
treskami, Chodziło naturalnie o szkołę 
i wychowanie fizyczne. Stosunki pod 
tym względem są faktycznie fatalne. 
Jeśli się już znajdzie jakiś kierownik, 
czy dy: ektogs mający dia tego ważnegg 
zawadnieria pewne zrozumienie, to brak 
funduszów staje wszelkim zatmierzenlom 
na przeszkodzie. Brak piłek, palaatów 


sszkole nawet przy 


« dia Jo, Września 92i, 


-brak naiprymity wniejszych 

środxów  unizmożliwia 

dobrych  chęciach 

wychowania 
, 


czy Lszał, 
przytzaców i 


ruszenie z miejsca kwastji 
fizycznego młodzieży, 


L. Z. 0. P. N, dysponuje pieniądze:n. 
1. Ż.0.P. N. mia też j statut, w którym 
jakiś idealnie zredagowany paragraf 


rozwodzi się szeroko nad obowiązsiem 
piepagandv i poparcia za.nierzeń spoT- 


icen Sales Harta! JE 6 O N. 
nie głupi, nie daje się brać ua piękne 
słówka, 

A pielos SYmpatycaiczo osiołka, 


to zdechł on przy pelnych żłobach. po- 
zostawiając potomności w  spuściźżnie 
ceślą skórę i przysłowie © „głupi, jak 


osiot!" N. 5, 


„Międzyklaubowe zawody lekkao-atle- 
tyczne' połączome z uroczystem otwa:- 
ciem nowo zbudowanej bieżni, oraz z 
„Memorjałem Stzinhausa, Kaweckiego 
i Wudkicwicza* odbędą się w «dniach 
28, i 29. bm. (nisdzisia i poniedziałek) 
w parku sportowym „Czarnych“. 

Piogram: Niedziela, 28, hm. godz. 
14 1. bieg 100 m, przedbieg'; 2, skok 
w wyż; 3. rzut kulą; 4, bieg 300 m. 
przedkiegi; 5. bieg 60 m. z plotkami 
przedb.; 6. bieg 1.000 m, -— Ponicdzia- 
łek, 29. bm, godz. 15: 7. bieg 100 m. 
iral 8. bieg 3.219 m.; V. skok w dai: 
10. rzut oszczepem: 11. bieg 60 m. 
z płot. finał; 12. bieg 300 m. finat: 
iP = 1.607 su. -— Punkty programu: 

9, 10 dostępne dla wscystkich, po- 
zostałe tvlko dla juslorów,  Współze- 
wę dnictwo otwarte dla  amaiorów 
wszystkich klubów i towarzystw araz 
micdzieży szkolnej, Zawody odbędą się 
według przepisów P. Z, £. A. Bieżnia 
żużlowa z naclty|onćnu krzywiznami, 
d!ugości 400 m. We wszvstkich konku- 
rencjach ro trzy pamiątkowe  Żetory 
„Memorjat Stetnhaisa*, Blu towarev- 
stwa, które uzyska największą  Hość 


punktów w zawodach nagroda honors- 
wa „Megorja? Kawe 
Zgłoszerń 


cki i Wudkiawicz”, 
z poza Lwowa nadsyłać na- 


È 


e 


Kapelusze Habiga 
osiągneły świątowy 
gekorą elegancji i 


trwałości. 


OGŁOSZENIA. 


Btw z Í. 


ź 1 


leży do-sekretaręału - klubu do sobaty 
2'. bm. wiącznje, -Dla amieiscowych 
zgłosżenia osobiście w piątek į sobotę 
od godz. 17—18 w lokala klubu, gdzie 
uczestnikom wydaważ się będzie nu- 
mery i W k na boisko. Wpisowe 
od każdei konkurencji 1 złą dla młodzie 
ży 50 groszy. Komitet zastrzega sobie 
Zmiany w programie, 
Czarni-Hasmonea, zawodjy o mi- 
strzcstwa kl, „A“ odbędą się w sobotę 
dnia 27, bm. na borsku Ż. K. S. Hasmo- 
nea, a w niedzielę 28. hm. na boisku 
głównem I. L. K. 5. Czarni. |oczątck 
w oba dnie o godz. wpół do 4-tcj, Spot- 
kania powyższych drużyn tudzą ze 
względu na niewwiaŚśdioną sytvacię w 
rozgrywkach o mistrzostwo, ograje 
zainteresowanie. Fak Czarni, jak 
'Hasmonca znaidniaą się cebecne w do. 
skonałei formie 1 wystąp a w swych 
nailcpszych składach, Bilety wcze- 
śnie; do nabycia w księgarui Akadenn- 
ckiej przy pl. Mariacxim. Zzawodom 
powyższym  poŚświęcwiv szczegółową 


uwagę w jednym z najbliższych nu- 
uerów, 
Pozgoń- 19. p. o. OŁ. Dzisiaj, ti. we 


czwartek dnia 25, bm o godz. 4 popol. 
na boisku Cytadeli odbędą się zawody 
pomiędzy powyższeini drużynami, Pu- 
bliczność sportowa będzie miała, moż 
reść oglądania na bramce Poxzoni Olim- 
*rijczyka Gorlitza, Poza wystąpi w 
pełnym swym składzie. > 

Memoriał śp. Wolskiego. który obej- 
wowace będzie pizzionói Liasyczny od- 
hędzie się 4, i 5. października b. r. na 
boisku L. KFS. „Pogoń. 

Na odhytem zebraniu L, K. S. Lauda 
wybrana wydzrał- Prezes p. Przybyl- 
ski, wiceprezes p. Boder, skarbnik p. 
Mackiewicz, „sekretarz p, Rozner. człon- 
kowie wydziału: pp. Nechay, Żychie- 
wicz, Krzywoczyński, Baran Utwoszo- 
no selwcię piłki ncżneji w sładjum or- 
ganizacii sekcja tenisowa Karesponden- 
cle nadsyłać należy pod adresem: se- 
kretarz p. Rozner Karol, Lwów, . pl. 
Mariack: 6-7. 


Główny skład 


GABRYEL STARK 


Lwów, pl. Mariacki 11. 


„UAŻETA PORANNA” z dnia 26, września 924, 


Nr. 7196 


F Nauka i wychowania B 


STENOGRAFOWIE (fkì) żądajcie bez- 
płatnego obszernego numeru miesiecz- 
nika stenograficznego „Stenograf Pol- 
ski“, Warszawa, Mokotowska 39. 

6515-10 

ZNANA FIRMA JOLANDA rozpoczyna 
praktyczne domowe uauki kroju i 
szycia, Przyjmuje codziennie, Staszi- 
ca 8, II p., boczna Chorążczyzny. 

6974-4 


Małżeństwa 


FASCYNUJĄCA, 
kle sympatyczna pani, 


intellgenina, niezwy- 
żydówka, . po- 


aa dla towarzystwa. małżeństwa, 
tardzo zamożneg» paua na stanowi- 
sku, lat 40—45, szakajicego uczucia, 
zrozumienia. piękna w szarej co- 
dzieńmności.  Adiwuist*acja „Jesienna 
idylla', 6454 


El Posady i prac3 
ZDOLNY BUCHAŁTER-BIUI ANSISTA 
poszukuje pesadę — wyjazd możli- 
wy. pod brchałter 2. m 6915-3 


SAMODZIELNEGO 
wego z działu żelaznego, kawalera, 
poszukuje się do natychmiastowego 
wstąpienia: Rolniczy Dom Żelaza, Sp. 
zo o w Jarosławiu. Mieszkanie 
wolne. 6942-3 


CHŁOPIEC do prac biurowych po- 
trzebny. Pierwszeństwo mają tacy, 
którzy biegle üa maszynie piszą. 
Zgłosić się pomiędzy 10 a 12 przed 
rołudnienm w Agencji Handlowej Jó- 
zef (jans, ul. Kościuszki 4. 6971-2 


pomocnika handle- 


6 


Mieszkania, lokale, skiepy [R 


ZĄMIENIĘ duże mieszkanie, śródmie- 
ście, na malą wile opodal, Admiui- 
stracia i E a Ćw a, C987 -3 


Feojleton „Gaz. Por.“ z d. 25 IX 1924. 


JAKÓB HENNERY, 


ZARZĄD O ŻYCIE, 


Powieść kryminalna z franc, 


(Ciąg dalszy.l 


„Napisałem już wszystko — za- 
tem odkładam pióro, — bo i oczy 
mi już się kleją. 


„Pisałem przecież cały dzień, — 
aż do późnego zmroku. A potem, 
korzystając z mroku nocy podarłem 
prześcieradło na wąskie paski, z tó- 
rych skręciłem mocny stryczek. Za 
chwilę zawiśni: na nim moje ciało. 
Teraz — o świcie kończę ten mój 
list, ostatni w życiu, dla pana prze- 
znaczony. Naokoło cicho. jeszcze 
zupełnie, — wszystko śpi. Nadszedł 
najodpowiedniejszy moment. 

„Żegnam pana, panie sędzio. | 
Śmiać mi się chce na myśl, jaką 
pan zrobi minę, czytając to pismo. 
Tąka doskonała nadarzała się gratka: 
mogłeś się pan wsławić dzięki tei 


SZUKAM MIESZKANIA z trzech poko 
i kuchni z komfortem, Zapiacę czynsg 
z góry za dwa lata. Zgłoszenia do 
Adm. God J. L. 9255-3 


FOSZUKUJE SIE 3 pokoi z kuchnią z 
komfortem urządzone lub me i 2 po- 
koje w czntrum na biuro  Bliższa 
wiadomość u p. Hoszowskieza — 
Drognerja ulica Akademicka. 6915-3 


| Kupno, sprzedaż, zamiana $% 


SPRZEDAM BARDZO TANIO powóz 
wiedeński na gumaci, Kopernika 16. 
6983-5 
O S 
ZAMIENIE lub sprzedam willę 7 pokoi, 
kuchnia, spiżarnia, trzy werandy, 
stajnia, wozownia itd., około 2 morgi 
ogrodu (sad. ogród warzywny, kwia- 
towy) w okolicy podgórskiej, powiat 
Dolina na taka sama lub mniejszą we 
Lwowie. Wiadomość:  Kampiama 5, 
drzwi na lewo między 3—4 popol. 
5523-3 


Rozmaita 


KTO UDZIELI POŻYCZKI na cel naa- 
kowy Sympatycznej Dani, „Wdzięcz- 


ność“, Administracja. 6935 
FORTEPIANY, pianina tanio na raty, 
poleca Trunkwalter, Stryj, 6939-3 


MODELE PARYSKIE w wielkim wy- 
borze po cenach przystępnych polec 
Tcpolnicka Kopernika 1. x 6524-9 


WŁĄ4AŚCICIELKA zakladu „Kosmeo* po- 
wróciia i udzielą porad w zakresie 
pielęgnacji cery, włosów, rąk, biustu, 
od godz. 10 do 2 i ad 6 da 7-mej. 

6597-2 


HAFTY I ROĄDTY RĘCZNE najmodniej 
sze przyjmuje Uricuowa, Rynek Ji. 
684515 


sensacyjnej sprawie — i o EM | | omiaret Es NT 

w łeb wzięło! Ale to już trudno, — 
«zeba się pogodzić z losem! Basse- 

lin jeszcze gorzej wyszed! na tem!“... 


XVII. 


WSZYŚTKO DOBRE, CO SIĘ 
DOBRZE KOŃCZY. 


Basselin jednak żył jeszcze, — 
choć c ężko ranny. Kula na s:częście 
zawadziła o żebro, przeszła koło 
samego se ca, nie naruszając go 
jednak i utkwiła w plecach. Nie 
wiele brakowało, a Cassoulet byłby 
się pozbył raz na zawsze swego 
najgroźniejszego przeciwnika. 

Mówimy: przeciwnika, 
nieprzyjaciela lub wroga 

Bo poczciwy b ygadjer czuł 
jednak pewną słabość do repor- 
tera, mimo wszystkich psikusów, 
jakie mu tenże urządzał, — a za 
które zresztą Cassoułet sta'ał się 
mu zawsże odpłacać równą monetą. 

Toteż, — choć w karjerze sw ojej 
widział już ! ieraz straszniejsze i tra- 
ticzniejsze sceny, — widok upada- 
jącego i broczącego k wią reportera 
zrobił na nim wstrząsające wrażenie. 

Janka Dubois zemdlała; — gdy 
otworzyła oczy ujrzała pochyloną 


ale nie 


ORUKRENIA POLSKA 


Lwów, uł. Uhorążczyzny l dl. 


Wykonuje wszelkie roboty w za- 


kres drukarstwa wchodzące 

PRZĘ KAB ji NAJTANIEJ KCŁDRY 
> i MATERALE KAZ, 
SKIBINSKI, Lwów, Ko ernika L. 4£ 
naprzeciw Szkowrona. 6747 

c TEE 

BZ Kapy na łóżka, Na- 

rzuty, Koce, hordrv, 

Materace, Dywar y, Li- 

noleum Ceraty ı Ma- 

teje meblowe poleca 


jo «ajniższych cena:b 
ZAKŁAD DEKORACYJNY 
Lwów, (96 


i. REIU, ul. Sobieskiego 2. 


Znany z SORKA a SCi 
Magazyn zowości męskich I dóróleh 
J. SICHERA 


pl. Kapituny I. 3. Iprzeciw Katedry. 
poleca na sezon jesienno-zimowy: 
specjalny wyrób najnowszych rękzwi. 
czek i pończoch. Biekznę męską, dam- 


ską i dziecinną. Trykoty Jegera-Ben- 
gera. Referniy miciane — fiiłd'ecosse l 
wełniane. Krawaty: gotowe i do wią- 


zania. Perfumerja i biżuteria. 
Wielki aad CEDR JE Gaia ceny. 


Telefon 1961. Teiefon 1961. 


Wazne dla pp. dporfowców! 


Ceny zniżone. Piłki nożne, dętki zapa- 


sowe. buciki, dresy, nagolenniki, vszcze- 
ry, dyski i tyczki do skoku. Rakiety 
ang. i inne, siatki i piłki tenis. Rękawice 


do boksu i płv Zantówienia z prowincji 
uskutecznia się odwrotnie. JAKÓB RO- 

SLNMAN, Lwów, Akademicka 26. 
6594 


Teleion 1961. Telefon 1961. 


Giczność cykliści! 


Rowery nowe po zł. 146, Plaszcze, wę- 
że, widła, kierownice, pompy, siodła, 
części składowe do rowerów itp. po ce- 
nach zuiżonych tylko u znanej firmy Ja- 
kób Rosenman, Lwów, Akademicka 26. 
Zamówienia z prowincji uskutecznia się 
odwrotnie, Warsztat reperacyniy na 

miejscu. 6594 


Ządajcie bezplatnie! 


Na każde żądanie wyšyłamy bezpłatnie | 
nowy ilustrowany CENNI: towa» 
rów suxiennych i manufaktue 
rowych, wyrobu pierwszorzędnych 
fabryk i towarzystw akcyjnych, oraz 


bielizny, tsykotaży, kołder, 
iadwabi it p. Ceny bardzo nizkie — 
ś iśle fabryczne. 


dla każdego domu, 
Adresować: 


DOM TOWAROWY „REDUKCJA" 
BIAŁYSTOK. 


Składy tabryczne. 69.3 


i a 


Wielka oszczędność | 
| 


Młiyńskie urządzenia ia *| 


ROLINDUSTRIA S, A., Lwów, Fredry el 


wyłączne 
zastępstwo 


nad sobą pozzciwą twarz bry- 
gad:era, któsy serdecznym, ojcow- 
skm głosem przemawizł do niej, 
starając się ją pocieszyć. 

— No, no, Spokojnie, panie- 
ne zko! — uspokajał ją, głaszcząc 
ją łagcdrie po rękach. — Nic mu 
nie bęazie! 

— Gdzie on jest? — spytała 
zgorączkowana. 

— Tam obok, w pokoju, — ka- 
załem go tam przenieść. 

— Muszę go zobaczyć! 

— Za chwiike, panienko, — nie 
tak gwałtownie! Proszę się niec” 
uspokoić! Jeśli panienka będzie 
grzeczną i rozsądną, będzie pani 
mogła wsiąść z nim razem do auto- 
mobilu, po który już telefonowa- 
liśmy, — i odwieźć go na klinikę. 

— Czemu na klinike? On nie 
będzie chciał tam zostać. 

— Kiedy trzeba koniecznie! 

— Nie, nie, — znam go d brze, 
będzie się chciał leczyć w domu. 
Ja sama będę go dozorować i opa- 
trywać, — kogo innego nie do- 
puści do siebie. 

— Czyż panienka zna się na 
tych rzeczach ? 

— Nauczę się, skoro trzeba. 


Firmy SECK, „ DRESDEN. | 


wj R 
„ależy pani na tem, 


— Zatem 
by go nie odstępować ani na krok? 
— I pan pytasz jeszcze o to?— 
odparła z nieukrywznym zapałem. 
— Hm hm, zam'uczał brygadjer, 
skrob ąc się po głow e.— Sprobuję 


pog dać z lekarzem. Ale 
czy mi się to uda. 

— Uda się, musi się udać, bry- 
gadjerze. Tylko pod tym wa unkiem 
nie będę panu pamiętać tych wszyst- 
kich brzydkich rzeczy, jakie pan tu 
mówiłeś przed chwią! 

Ale i to zastrzeżenie zbyteczne, 
b» Cassoulet i bez tego nie mógł 
sobie darować, że mógł rzucić takie 
straszne i krzywdzące oskarżeni. 
na reportera i jego Sekrciarkę. 

Więc też „udało mu się“, — 
zdołał przekonać doktora, radząc 
tylko, by obok Janiny Dubois znaj- 
dowa!a się stale facnowa wyszko- 
lona pielęgniarka, 

Zresztą Basselin nieznacznym 
ruchem głowy — tak przynajmniei 
twierdził brygadjer stary spryciarz, — 
dał do zrozumienia, aby zastoso. 
wano się ściśle do życzenia panny 
Janiny. 


wątpię, 


(C. d. n.). 
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Cena OGŁOSZEŃ: Za wiersz 1 szpal. 
ławy n.limetrowy w ogłoszen'acnh zwy- 
kłych 10 gr; w nadesłanem 26 gr.; po 
kiorice 30 gr. w tekście (kronika, ie- 
pert., dział ekonom, itd.) 35 gr. na pier- 


-wszej stronie 40 gr.; 


za jedno słowo w 
drctrvch vyłoszeniach 6 gr.; w rub*y- 
ce kupno-sprzedaż 8 gr., matrymanial- 
re korespondencje prywatne 10 gi. dla 
poszukujących pracy 4 gr.; jedna cala 


strona w ogłoszeniach za tekstem 233 
zł. pod.: ! cała strona w części teksto- 
wej 400 zł. pol. cała strona pod nagłó- 
wkiem 475 zł. pol. Ogłoszenia zawmiej- 
scowe o 30% drożej. — Ogloszenia za- 


graniczne o 50% drożej, Za ogłosze 
nia w miejscu zastrzeżonem. ogiJs.u2- 
nia osobno stojące i bez numeru dolicza 
się 25%. Odpowizdzialności za tesmino- 
wy druk ogłoszeń nie przyjmujć sią. 


© © Należytość pocztową 
© © opłacone ryczałtem. 


Prenumerata 


, Z drukarni Polskiej pod zarządem Z. Kiełbusiewicza we Lwowie. 


miesięczna 4 zł, 25 gr. — Z dostawą na miejscu lub prze- © © 
syłką pocztową 4 zł. 50 gr. — Za granicą 5 zł. 50 gr. — © © 
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